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•) W domach zamożniejszych nikt z otaczających dzied, 
u których rozwija się parch, nie ośmieliłby się nazwać eho- 
roby właściwem imieniem. W tym eelu wynaleziono inna 
przyzwoitszą nazwę: „zlewanie się głowy“, pozostawiając 
nazwę parcha dla izraetów, u których w mniej zamożnej kla­
sie choroba ta jest rzeczywiście dosyć często się przytrafia­
jącą. Nie ćheę dowodzić, o ile jest niedorzeeznem takie dzie­
lenie choroby. Nie chodzi tn wreszcie o nazwą lecz o skutki 
wypływające z takiego fałszywego zapatrywania się. Izrae­
lici nazywając chorobę tę parchem, odpowiednio ją traktują; 
ci zaś którzy nadają jej miano zlewania się głowy, pozosta­
wiają ją własnemu biegowi, a co gorsza jeszcze, utrzymują, 
że zlewanie się głowy u dzieci jest bardzo pożądane i korzy­
stne dla ich zdrowia, gdyż przez to wszystkie nieczystości 
z wewnątrz są wyrzucane na zewnątrz Pora więc byłaby, 
aby publiczność do nazwy wartości żadnej nic przywiązywała^ 
zrzekła się swych fałszywych mniemań pod względem zlew­
nia się głowy i uwierzyła że najzdrowsi są ci, którzy ża­
dnych przypadłości nie mają.

2) Przy parehu znacznie rozwiniętym, to jest gdzie stropy 
zlewają się z sobą i zajmują znaczne przestrzenie, chodzi prze—
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de de Lorraina’a, który dawał swe figury na pejza­
żach par dessus le marchó.

Autorów dramatycznych żyje kilku, posiadają oni 
genjusze i powodzenie, jednak najulubieńsi z nich 
(jeżeli nie piszą sztuk czarodziejskich) nie zarabiają 
nad 10—15,000 franków rocznie, wliczając w to do­
chód z przedstawień na prowincji.

I u nas, jak wszędzie mniej więcej, pisarze wszel­
kiego rodzaju garną się do dziennikarstwa, szuka­
jąc gościnnego dachu, prasa jest Szwajcarją 
wszystkich wygnańców. Jednakże chociaż byt nam 
zapewniają, nasze dzienniki nie są bogate. Jeden tyl­
ko został miljonerem (a liczymy u nas na reale nia 
na franki), jest to Correspondencia de Espana, pisem­
ko zupełnie nieliterackie, i podające tylko no winku 
W taki to sposób zużywają się wyborni pisarze dla 
małego zarobku, zamieniając w służbie prasy, z dnia 
na dzień, złoto swego talentu na zdawkową monetę 
dziennikarstwa.

Najlepszą i najdobitniejszą nagrodą naszych pisa­
rzy bywa prawie zawsze posada urzędowa, mniejszej 
lub większej powagi.

Z powodu niepewnego często bytu naszych ludzi, 
pió.a, rząd robi się niejako świętym Wincentym de. 
Paulo dla podrzutków literackich.

Mamy także towarzystwo literackie w Madrycie, 
zajmujące się i sztuką piękną, tudzież udzielające po­
mocy nieszczęśliwym członkom.

Z dwiema plagami wypada pasować się w Hiszpa­
nii, w celu poprawienia doli ludzi pióra. " Tłómacze- 
nia (najczęściej z francuzkiego) pozwalają wydaw­
com zadawalać publiczność bardzo tanim kosztem, 
przytem daje się czuć stosunkowy brak czytelników. 
Pomimo tego z każdym dniem czyta się u nas więcej, 
i jeżeli damy hiszpańskie nie czytają tyle co rossjau-

*) Pan Mendes Leal, ambasador portugalski w Paryżu, 
pisarz znakomity i delegat do kongresu, nie był obecnym na 
posiedzeniach komisji, z powodu nawału zajęć. Zdał więc na 
walnem zebraniu sprawę ze stanu literatury portugalskiej. 
Poprzedził swą mowę czułą wzmianką, która wzbudziła drże­
nie sympatyczne w każdym słuchaczu. Przypomniał on, iż 
maleńki naród portugalski był podobnym do towarzystwa tu­
rystów, które świat upłynęło dokoła, wszędy było i zostawi­
ło ślady po sobie—i przeszło. Jego literatura odżyje jeduik 
w wielkiej córce, Brazylji. I tu dzienniki pochłonęły książki, 
a zawód literacki tylko wtedy daje pewne utrzymanie, gdy 
łączy się z regularną pracą nowiniarza lub feljetonisty. 
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— W dniu wczorajszym kościół św. Kazimierza 
na Nowem-Mieście obchodził odpustowem nabożeń­
stwem doroczną pamiątkę przeniesienia relikwji św. 
Benedykta. Wotywę odpustowy odprawił tamże JX. 
Chmielewski, administrator kościoła Przemienienia 
Pańskiego przy Ulicy Miodowej; Summę zaś celebro­
wał JX. kanonik Sotkiewicz, administrator archidye- 
cezji warszawskiej, w czasie której kazanie miał JX. 
Leon Jungowski. Nieszpory odprawił JX. Borzuchow- 
ski. Słowo Boże w czasie Nieszporów wygłosił JX. 
Suchecki, wikarjusz archikatedralny.

Błogosławieństwo. Najświętszym Sakramentem, 
udzielone licznie zebranym wiernym, zakończyło do­
roczny ten odpust.

KWESTJE SANITARNE.
x.

Choroby skóry wywołane przez pasożyty 
roślinne.

Głównemi przyczynami sprzyjającemi rozwijaniu 
się pasożytów roślinnych, wywołujących choroby 
skórne są: ciepło, wilgoć i zaniedbanie utrzymania 
w odpowiedniej czystości ciała, odzieży i sprzę-

W mieszkaniach wilgotnych zwróconych oknami 
na północ, w suterenach, w świeżo wybudowanych 
domach, grzybki pasoźytne znajdują się w ogromnej 
ilości, osadzają się na ścianach, sprzętath i odzieży, 
a tern samem łatwo dostają się na powierzchnię skó­
ry i wywołują najróżnorodniejsze choroby tejże; 
w mieszkaniach takich grzybki wyśledzić można nie- 
tylko wzrokiem lecz i powonieniem.

Grzybki na wielu przedmiotach osadzając się w 
formie pleśni zielonawego koloru, uderzają powonie- 

już przy! wejściu do takiego mieszkania, właści- 
*5^ sobie zapachem.

Pasożyty roślinne a z niemi i choroby skórne po- 
^stawać mogą i przy warunkach hygienicznych po- 
2°rnie dogodnych.

I tak, jeżeli zajmujący mieszkanie ciepłe, suche 
i widne’, potrzebuje w eelach leczniczych używać 
przez czas dłuższy kompresów wilgotnych, nie będzie 
zmieniał często płótna służącego za kompres, to tym 
sposobem może być wywołaną iakaś choroba skórna, 
powstanie której nie na karb kompresów, lecz na 
własne zaniedbanie kłaść należy.

Źródłem chorób pasożytnych skórnych są także

zwierzęta, a w szczególności psy i koty: udzielają je 
sobie wzajemnie i ludzie przy pośrednich lub bezpo­
średnich zetknięciach, jak również zarodniki pasoży­
tnych grzybków megą być przenoszone z odległych 
miejsc na inne, prądami wiatrów.

Ten ostatni sposób przenoszenia się choroby naj­
częstszym jest przy parchu, gdzie zarodniki wraz 
z naskórkiem oddzielają się w ogromnej ilości z gło­
wy i swobodnie bujają w powietrzu.

Rozwijanie się choroby najczęściej miewa miejsce 
tam, gdzie na niewielkiej przestrzeni nagromadza się 
wiele ludzi, jak np. w szkołach, koszarach, szpita­
lach, więzieniach i L d.

Do objawów, jakie powstają wskutek rozwijania 
się chorób pasożytnych, skórnych należą: świerz­
bienie, palenie skóry, i ból wyrażający się w różnym 
stopniu napięcia, stosownie do rodzaju choroby 
i wrażliwości indywidualnej.

Wszystkie te objawy najdotkliwszemi są przy 
parchu, dosyć często atakującym niezamożną klasę 
społeczeństwa, której suma okoliczności przeszka­
dza do postawienia się w odpowiednie warunki hygie- 
niczne.

Choroba skóry, znana pod imieniem parch, powsta- 
je wskutek rozwijania się na skórze grzybka pasoży- 
tnego, zwanego pleśnią parcha.

Grzybek ten p>od arobnowidzem przedstawia się 
w formie pojedynczych lub rozgałęzionych nitek, na 
których są osadzone szersze, członkowate zbiorniki, 
zawierające w sobie zarodniki grzybka; zarodniki są 
okrągłe lub podłużne, one to dają początek nowej 
generacji pasożytnej pleśni parcha.

Pleśń parcha dostawszy się na powierzchnię skóry, 
zagłębia się w jej pory i wdrąża pod naskórek, zaj­
mując głębsze jego warstwy, a następnie dostaje się 
do torebek korzeni włosów.

Parchy rozwijać się mogą u ludzi każdego wieku, 
lecz najczęściej zdarzają się u dzieci i u ludzi mło­
dych. v

U ludzi, parchy najczęściej rozwijają się w gło­
wie, dalej na miejscach pokrytych włosami, lecz mo­
gą również rozwijać się na całej powierzchni skóry, 
nie wyłączając okolic paznogciowych rąk, gdzie za­
rodniki pleśni dostają się wskutek częstego drapania 
głowy zajętej parchem.

Choroba rozwija się w następujący sposób: na 
miejscu gdzie osiądą zarodniki parcha, skóra z po­
czątku pokrywa się łuskami, lecz w miarę jak grzyb­

ki pasoźytne wdrążają się w głąb skóry, zmieniają 
się włosy, stają się twardszemi i bardzo łamliwemr, 
tracą połysk, pokrywają się drobnym pyłkiem i n&- 
koniec wypadają.

W dalszym ciągu istnienia choroby powstają jużta 
oddzielne, już połączone w grupy blado-żółte strup- 
ki, które na głowie zlewają się w dosyć grube sucha 
strupy z charakterystycznym zapachem; po usunię­
ciu strupa na skórze widzieć się daje wgłębienie po­
kryte delikatnym czerwonym naskórkiem.

Wskutek drażnienia i ucisku na głębszą warstwę 
skóry, powstałego przez nagromadzenie się grzybka; 
pod naskórkiem, skóra na głowie cieńczeje i włosy 
zupełnie wypadają.

Jeżeli choroba trwa długo, to skóra na całej gło­
wie zamienia się w cienką bliznowatą powłokę x)»

Parch przedstawia chorobę chroniczną, długotrwa­
łą i trudno ustępującą nawet przy prawidłowo pro­
wadź onem leczeniu. Zmywania głowy wodą ciepłą 
przy użyciu zwyczajnego mydła, powtarzane dwa do 
trzech razy dziennie, stanowią ważny pomocnicay 
środek, gdyż przy ich pomocy strupki łatwiej odpa­
dają, a zatem maści przepisane prędzej dostają się 
na powierzchnię zajętej skóry. Dla łatwiejszego od­
dzielania się strupków, włosy należy ostrzydz jak naj­
krócej. r i m

W początku istnienia choroby, zmywania syste­
matycznie wykonywane, często są wystarczającemu 
do usunięcia choroby a).

Dr Franciszek Orłowski,

I tów. Ubóstwo kraju i przekłady po cenach pogardli- 
| wych przynoszą dużo uszczerbku narodowej litera­

turze.
Stowarzyszenia literackie istniejące w romańskiej 

Ameryce są rodzajem drobnych akademij, podlega­
jących niejako akademji w Madrycie *).

Mówię o Madrycie. Jesteśmy więc w Hiszpanji. 
Żeby dać panom rzut oka na literaturę hiszpańską, 
muszę siebie samego przytoczyć. Nie powiem nic 
dobrego, ale powiem prawdę—niech mi to służy jako 
okoliczność łagodząca.

Pisarze hiszpańscy, obdarzeni talentem nadzwy­
czajnym i gdy im się udało zyskać uznanie, zyskują 
szacunek i pochwały całego świata — czasem nawet 
nieprzyjaciół politycznych. Jednakże ich dzieła nie 
dojrzewają do kilku wydań. Tom poezji Las Dolaras 
doszedł do czternastej edycji, ale to był wyjątkowy 
wypadek, który się wydarzył poecie majętnemu, co 
także do wyjątków należy.

Za wiersze nie płaci się w Hiszpanji.
W Madrycie wychodzi wprawdzie kilka przeglą­

dów, które płacą autorom wierszów, a niektóre zbio­
ry poetyczne są poszukiwane i kupowane, lecz naj­
częściej musimy oddawać nasze rymy nakształt Clau-

Bsias ir im ira wadwawwi k -- nUlUEn n AliuZAnuAI 
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(Dokończenie, patrz nr 154).
Pan Santa-Anna Nery, delegat brazylijski, zwrócił 

’łaszą uwagę na rozwój dziennikarstwa w tern prze- 
stronuem cesarstwie. Dzięki panującemu w niem libe­
ralnemu rządowi, prasa wzbiła się wysoko. Złe sto­
sunkowo położenie literatów wynika z obfitości tłó- 
łaaczy, często bardzo złych. Stan dziennikarzy jest 
0 tyle zadawalającym, o ile być może. Dzienniki wy­
wodzą wszędzie. Jornal de Comrnercio, w formacie 
■'•łncsa, odbija 20,000 egzemplarzy dziennie, a swe- 

londyńskiemu korespondentowi płaci 36,000 fr. 
°ęznie. Snąć djamentowe kopalnie brazylijskie rzu- 
. 3 odrobinę swych dochodów nawet do biur re­
akcyjnych.

Hiszpańska Ameryka przemówiła na równi z an- 
S^lską i portugalską. Pan Torres Celcedo przedsta- 
"ił nam pełne werwy sprawozdanie o stanie litera­
tury w większej części południowych republik. Mów­
ca zapewnił najpierw, iż te kraje zajmują się wielu 
łunemi rzeczami, okrom obalaniem rządów i miano­
waniem jenerałów, i jeżeli przechodzą przez częste re­

lacje, ni0 posiadają monopolu pod tym względem. 
Znajdują się tam więc poeci i pisarze wysokiej 

wartości. Poezja jest kwiatkiem kiełkującym natu­
ralnie w owych krajach. Ludzie pióra są tam zwykle 
poważani. To odnosi się mianowicie do dziennikarzy, 
eh Wa^ez^ w prasie w obronie idei, a często do- 
'■'Uodzą do godności posłów, ministrów i prezyden- 

Na Prowincji i w Cesar— 
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O ROKU SZKOLNYM
i godzinach pracy uczniów.

— II — Tytuł powyższy nosi jeden z licznych pro­
jektów rozwijanych przez p. Ant. Aug. Egera w Eko­
nomiście, a z których każdy, odsłaniając sumiennego 
pracownika i głębszego badacza, ma na celu użyte­
czność publiczną lub podniesienie narodowego bo­
gactwa.

W rozpoczynaniu i kończeniu roku szkolnego, tak 
jak to dzisiaj powszechnie i od niepamiętnych cza­
sów się praktykuje, widzi pan Eger zupełną niewła­
ściwość, powodujący ogromne straty dla kraju.

Nie kasując bynajmniej letnich wakacyj, proponu­
je p. Eger przesunięcie roku szkolnego w ten sposóo, 
ażeby one przypadły w środku roku.

Mógłby zatem rok szkolny rozpoczynać się po 
Trzech Królach, a kończyć przed świętami Bożego 
Narodzenia.

Gdyby tym sposobem letnie wakacje przypadały 
•w środku roku, byłyby one, jak są obecnie, zasłużo­
nym wypoczynkiem dla tych, co pierwsze półrocze 
mmlnie pracowali, lecz rodzice mniej pilnego lub mniej 
rozwiniętego dziecka mieliby możność popędzenia 
go dla dogonienia więcej zaawansowanych jego współ- 
kolegów i następne półrocze wciągnęłoby je na listę 
promowanych do wyższej klasy.

Wpłynęłoby to bezwarunkowo niepomiernie na 
umniejszenie liczby niepromocyj, którą p. E. oblicza 
na 4.000 w Królestwie Polakiem, a 25,200 w eałem 
państwie rossyjskiem, co w ekonomicznych rezulta­
tach tłómaczyc się musi przez cztery tysącs i dwadzie­
ścia pięć tysięcy lat przyszłej wytwórczej pracy i ty­
leż lat łożonych daremnie kosztów, na utrzymanie i 
edukację dzieci zatracanych rokrocznie!

Przechodząc do godzin pracy uczniów, studentów 
i uczennic, zastanawia się autor nad fizjologicznemi 
prawami odżywiania organizmu i wsparłszy się na 
ostatecznych odkryciach nauki, zwraca uwagę iż do 
strawienia najniestrawniejszych pokarmów zwierzę- 
cych wystarcza 5 i pół godzin, a roślinnych 4 godz.; 
zwykłe pokarmy trawią się w 2 do 3 godz.

Aby kazać dzieciakowi siedzieć w szkole z wytężo­
ną uwagą sześć godzin z rzędu, trzymać go cały 
dzień—boć do 4, to cały dzień—o szklaneczce her­
baty lub mleka i bułeczkach, trzeba być doprawdy 
nieprzyjacielem młoozieźy, dążyć umyślnie do upad­
ku, albo nie znać elementarnych praw potrzeb i wła­
sności organizmu.

Pomaga się więc p. Eger przywrócenia dawnego

dewszystkiem o usuwanie strupów, a eo najłatwiej da się 
osiągnąć przez smarowanie głowy jakimkolwiekbądź tłuszczem. 
Gdy strupy odpadną, należy zapobiedz nowemu ieh wytwarza­
niu się, to jest zniszczyć zarodniki parcha. Między licznemi 
środkami służącemi do tego celu, bardzo skutecznemi, przy­
najmniej w wielu razach, okazały się nacierania głowy ter­
pentyną lub benzyną. Nacierania wykonywać należy raz na 
dzień w ilości łyżeczki deserowej na jedno wcieranie, zacho­
wując ostrożność, aby operację tę wykonywać zdała od 
ognia, gdyż oba te środki są łatwo palne. (Przyp. autora). 

rozkładu godzinnauki, od 8-mej do 12-tej i od2-giej 
do 4-tej.

Inaczej, „przewiduje czas, w którym społeczeństwa 
będą pracowały nad organizacją zakładów dla pole­
pszenia rasy, na wzór dzisiejszych naszych zakładów 
dla polepszenia rasy zwierząt domowych; jedyną ró­
żnicę będzie stanowiło, że tu się szuka szczególnych 
przymiotów, zalet wyższych—my zaś sił, życia, zdro­
wia wyłącznie szukać będziemy musieli“.

Taka jest w najogólniejszych zarysach myśl pana 
Egera.

Przedmiot to więc niezmiernie ważny i godny roz­
ważenia przez tych, od których decyzja lub bodaj 
wpływ na nią zależy.

Ale ponieważ nie można tezy tej wymowniej od au­
tora rozwinąć i bardziej przeconywającemi poprzeć 
przykładami, radzilibyśmy odnieść się do artykułu, 
który niniejszem streszczamy.

Wreszcie w post scriptum robimy uwagę, że wobec 
doniosłości kwestyj, które p. E. w Ekonomiście po­
rusza, dziwną nam się wydaj e bierność poważnej na­
szej prasy.

— Komisja organizacyjna IV kongresu leśnego ma 
zaszczyt podać do wiadomości zwolenników gospo­
darstwa leśnego, iż z zezwolenia ministra dóbr rzą­
dowych odbędzie się w Warszawie czwarty kongres 
leśny w terminie od <12(14) do 12 (24) sierpnia r. bie­
żącego.

Członkowie kongresu z prawem głosu mogą być: 
właściciele lasów, zarządzający dobrami w których 
są lasy, urzędnicy leśni służby rządowej i emeryci, 
profesorowie nauk leśnych w specjalnych zakładach 
naukowych i posiadający stopnie naukowe i kwalifi­
kacje specjalne leśne.

Na kongresie rozbierane będą kwestje do gospo­
darstwa leśnego odnoszące się, które przedtem zako­
munikowane już zostały Towarzystwu leśnemu w Pe­
tersburgu i przez Towarzystwo to już zaaprobowane; 
w przedmiotach zaś dotyczących ochrony i uprawny" 
lasów, wszelkie kwestje mogą być wnoszone ustnie 
w czasie posiedzeń kongresu.- Przedmiotem zajęć 
kongresu będą także ekskursje do lasów, w których 
stan gospodarstwa z jakichbadź względów może być 
pouczającym, a także zwiedzanie zakładów techni­
cznych.

Rozprawy przedstawione Towarzystwu leśnemu 
w Petersburgu przed zebraniem się kongresu będą 
wydrukowane i rozesłane osobom, które przyjmą 
udział w kongresie, razem ze świadectwami na tytuł 
członka kongresu, które to świadectwa ułatwia mu 
przejazd kolejami żelaznemi, oraz pobyt w War­
szawie. .

Z tego powodu, życzący być członkami kongresu 
raczą o chęci uczestniczenia zawczasu zawiadomić pi­
śmiennie, ze wskazaniem swego adresu: komisję or­
ganizacyjną kongresu, lub jej prezesa, profesora Je­
rzego Aleksandrowicza, w mieszkaniu dyrektora ogro­
du botanicznego w Warszawie, aleja tijazdowska nr 
8, albo sekretarza tejże komisji, komisarza leśnego, 
Włodzimierza Brzozowskiego, Leszno nr 5.—Prezes 
J. Aleksandrowicz. Sekretarz W. Brzozowski.

JESTEM PAN i KWITA.
Ludzie dbają o szacunek, 

0 imię, wawrzyny;
Ja bo chwalę ten gatunek, 

Co dba o cekiny.
Co mi tam! co mi tam!
Gdy mnie kto zapyta

Co zacz?— Pełną kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

Pan Jan mówi, moja rada, 
Czytać dobrodzieju;

Bo to dzisiaj nie wypada 
Nie mieć tu oleju. 
Co mi tam! co mi tam! 
Niech sobie sam czyta,

A ja — pełną kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

Pan Wit, w ciągłych irytacjach, 
I plecie androny,

Żem na mytach, licytacjach, 
Zdarł kraj na mifjony. 
Co mi tam! co mi tam 1 
Niech będą i myta;

A ja — pełną kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

Pan Piotr kinie, szle mnie do biesa, 
I zgrzyta zębami,

Żem go wciągnął w interesa, 
I puścił z torbami. 
Co mi tam! co mi tam! 
Niechaj sobie zgrzyta;

A ja — pełną kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

Pan Prot, na wczorajszej hecy, 
Gdy go o coś pytam, 

, . Rzekł mi, pokazując plecy, 
Ja łotrów nie witam. 
Co mi tam! co mi tam! 
Niechaj się nie wita;

A ja — pełną kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

Pan Roch mówi: w kraju bieda, 
A ty kapiesz złotem;

Któż jeśli bogaty nie da?
Ani myślę o tern. 
Co mi tam! co mi tam! 
Kraj, rzecz—pospolita, 

Ja— dla siebie kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

Na to wszystko brat mi gada: 
Słuchaj panie Janie!

Co do mnie, twoja zasada. 
To bandytyzm, panie! 
Co mi tam! co mi tam! 
Niech będzie bandyta.

< Głupstwo! pełną kieszeń mam, 
Jestem pan i kwita.

M. Rodoć.

ki, nie piszą tyle jak niemki, pochodzi to bez wąt­
pienia z ich świadomości, że zostały stworzone ra­
czej nie dla czytania i pisania dzieł, lecz by udzielać 
natchnienia ich autorom.

Zbliżam się do końca mego uciążliwego zadania. 
Streszczając naszą podróż naokoło świata na kilku 
stronnicach, moglibyśmy robić spostrzeżenia niemniej’ 
ciekawe jak zajmujące. Wszędzie zarabia się więcej 
n powieści niż z poezji, z teatru więcej uiż z powie­
ści, z dziennika więcej niż z teatru. Wszędzie znać, 
iż z małemi wyjątkami, dziennikarstwo jest jedynym 
stałym i trwałym zawodem ludzi pióra, że niema dla 
nich rzemiosła i karjery nad prasę, i że niekiedy 
chętka zbiera, aby wyrzec, patrząc na książkę i dzien­
nik: „Ten tam tę zabije.“

Znad także, że w wielu krajach istnieją stowarzy­
szenia pod różnemi tytułami i z rozmaitemi organi­
zacjami, z których całości dają się wysnuć wyborne 
nauki, licene korzyści. Jest to chór dobroczynności 
i solidarności, w którym możemy znaleźć bardzo pię- 
jkne głosy i cudne arje.

Znać prócz tego, a jest to rzecz bardzo przyjemna 
dla nas wszystkich, że w ogóle rycerze ducha zje­
dnali sobie wszędzie zaszczytne miejsce w społeczeń­
stwie, że niema zgoła i nigdzie błędnych trubadu­
rów, ani poetów na jurgelcie, ani żebraków, ani słu­
żalców.

Pisarze dzisiejsi tworzą tak doskonały stan czwar­
ty, iż mają własną szlachtę nakształt ludzi dobrze 
urodzonych, potęgę nakształt wojaków, religję na­
kształt księży.

Nie blask genjuszu zbywa literatom, ale raczej nie­
kiedy i gdzieniegdzie blask pieniędzy.

Nie chodzi więc o budowanie im pałacu sławy, ale 
banku, któryby był ich kasą zaliczkową.

Dziś niema nic nad pióro potężniejszego. Pióro, 
robione od pewnego czasu ze stali, przypomina szpa­
dę w wysokim stopniu, ztąd też rani czasem, a na­
wet zabija. Niechże służy jak szpada do obrony spra­
wiedliwości i obalenia złego, a każdy pisarz winien 
przyjąć stare godło hartownych kling toledańskich: 
Ne me degaine pas sans raison, et ne me regains pas 
sans honneur.u (Huczne brawa).

Po sprawozdaniu pana Luis Alfonso, zabrał głos 
p. Lerminat, jeden ze znakomitszych dziennikarzy 
paryzkich.

Przedstawił on dolę literatów francuzkich w sło­
wach następująch:

„Panowie, po sprawozdaniu któremuście przykla- 
snęli, moje zadanie stało się o wiele prostszem.

Pozostąje mi tylko mówić o Francji, tudzież mo­
ralnej i materjalnej pozycji naszych literatów. Będę 
zwięzłym; chociaż mamy jeszcze kilka powodów do 
utyskiwania, winniśmy jednak czuć się szczęśliwymi 
z uzyskanego postępu.

Pascal rzekł: „Godnością ludzką jest myśl“. Po­
świadczmy z dumą, iż tożsamość myśli z godnością 
bywa coraz bardziej szanowaną pomiędzy natni. 
W tej wielkiej rodzinie literatów francuzkich, złożo­
nej z tak rozmaitych żywiołów, nie zachodzą niesna­
ski, któreby nie zamilkły wobec jednego słowa — 
godności pisarza.

Kto jednego z nas tknął, wszystkich dotyka.
Od każdej rany zadanej jednemu z członków cier­

pi całe ciało.
Jak przypomniał nam z taką wymową nasz czcigo­

dny prezydent, p. Edmund Abcut, wspólne usiłowa­
nia wyzwoliły pisarzy. Niema już mecenasostwa, nie­
ma służebnietwa, a eo lepiej, niema służalstwa. Tak 
cenią prace, a tyle człowieka.

Przebóg, nam nie przychodzi do myśli czynić wy­
rzuty naszym przodkom, ojcom literatury, za bolesne 
upokorzenia, jakie uarzucały im przesądy wieków 
w których żyli. Dziękujmy im przeciwnie, że przez 
przestrzeń czasu bronili swobody myśli francuzkiej, 
chociażby ceną najświętszej swej dumy. Molier® zni­
żający się do błagania, żeby otrzymać swobodę do 
przedstawienia „Tartuffe’a1*, staje się wznioślejszym 
w naszych oczach całą męką swego poświęcenia. 
Corneille piszący dla potęg swego czasu, dziś już nie­
znanych, owe dedykacje które nas czasem zadziwia­
ją i smucą, wydaje się nam o tyle większym, o ile 
niżej wypadało mu się zginać, aby nam zostawił „Ho- 
racjuszów" i „Cyda".

Pozdrówmy więc z głęboką wdzięcznością tych, 
którzy nas czem jesteśmy zrobili, tych którym za­
wdzięczamy możność cieszenia się tern swobodnem 
życiem, tą niezależnością przez nich zdobytą, a którą 
zostawimy naszym dzieciom jako najdroższą spu­
ściznę.

Myśl skruszyła wszelkie łańcuchy. Myśliciel nale­
ży do siebie samego. Jego sumienie jest jego własnem, 
a ten tylko bywa jeszcze niewolnikiem, kto samowol* 
nie wyciąga obie dłonie do łańcuchów.

Mężniejąc w niezależności, mężniejemy w godności- 
Pisarz XIX-go stulecia nie jest wyzwoleńcem jak 
Horacjusz, ani protegowanym jak Racine. Jesion 
obywatelem nakształt Guinet a, MicheteFa, Wiktora 
Hugo“.

Po tem pocieszającem zapewnieniu o podniesieniu 
moralnego stanu literatów francuzkich przeszedł p- 
Lerminat do ich losu materjalnego, który niestety 
nie poprawił się w odpowiednim stosunku; z jego 
sprawozdania dowiadujemy się naprzykład, iż z 540 
członków literackiego stowarzyszenia Gcns de lMreS
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TEATRZYKI.
Fourchambault, komedja w 5-eiu aktarh przez 

Emila Augier.

—m— Najnowszy utwór znakomitego komedjopi- 
sarza francużkiego z ogromnem powodzeniem wysta­
wiony w tym roku w Paryżu, jako nouveaute de I'expo­
sition, ukazał się wczoraj po raz pierwszy na scenie 
Towarzystwa poznańskiego w Alhambrze. Panu Do­
boszy uskiemu przyznać trzeba tę zasługę, że syste- 
Dmtycznieobznajamia publiczność warszawską z osta- 
tnierui nabytkami literatury dramatycznej i repertuar 
swój stara się urozmaicać bezustannie doborowemi 
sztukami ustalonego za granicą rozgłosu. Pod tym 
Względem niestety przyznać mu trzeba wyższość nad 
naszym teatrem miejscowym, który w ostatnich eza- 
sachszczególniej zdradzał w repertuarze pewne skłon­
ności do archeologji i odżywiał się nowościami z przed 
lat kilkunastu. Przepowiadają zwrot korzystniejszy 
z objęciem reżyserji przez pana Tatarkiewicza—cze­
kajmy tedy z wyrozumiałością.

Ostatni utwór Augier’a porusza przedmiot w powie­
ściach i na scenie bardzo często przez francuzów wy­
zyskiwany; bohaterem sztuki jest młody człowiek nie- 

• prawego pochodzenia, któremu wypadki każą zbliżyć 
się do swego ojca w charakterze wybawiciela i podać 
mu pomocną dłoń w chwili, gdy zwątpiały napróżno 
szuka ratunku u najbliższych swoich. Bernard jak 
duch opiekuńczy zjawia się w zachwianym domu 
Fourchambaulfów i nie pozwala mu upaść; ojca ratu­
je od ruiny majątkowej, swą siostrę przyrodnią od za- 
mążpójśeia dla interesu i próżności, a lekkomyślnego 
brata naprowadza na drogę poprawy, pozwalając mu 
się spoliczkować nawet bezkarnie. Ten policzek jest 
hdnym z najdramatyczniejszych efektów w sztuce 
i tworzy kulminacyjny punkt, tym razem nie w środ­
ku, ale w samym końcu sztuki umieszczony. Bernard 
w roli opiekuńczego anioł* stróża rodziny Fourcham- 
bault’ów zachowuje przed wszystkiemi ścisłe inco­
gnito, i nikt się nawet nie domyśla, eo młodego czło­
wieka skłania do takiego poświęcenia się i zajęcia 
sprawami całej rodziny.

Dopiero kolizja, sprowadzona lekkomyślnem po­
stępowaniem prawego zyna p. Fourchambault Leo­
polda, bałamucącego kobietę kochaną potajemnie 
przez Bernarda — wywołuj# między oboma młody­
mi ludźmi gwałtowną scenę, w której Leopold uno- 
m się i daje w twarz Bernardowi. „Szczęście twoje, 
M moim... bratem!‘‘ mówi Bernard powściągając się 
1 °dsłania mu tern całą tajemnicę. Leopold chce 
^klęknąć przed znieważonym, lecz ten każę mu zmyć 
ttiiewagę braterską pocałunkiem, złożonym na tym 
Samym policzku, który popędliwaręka dotknęła hań­
bą. Obaj bracia padają sobie w objęcia i ślubują 
wieczną miłość.

Komedja cała nosi wszystkie zalety talentu auto 
ra, który z rządkiem mistrzowstwem umie sprowa­
dzać na scenie sytuacje głęboko wzruszające i grą 

ledwie czwarta część żyje wyłącznie z pióra; z tych 
tylko kilku doszło do majątku, a dwie trzeaie są 
w złych interesach.

W Paryżu istnieją stowarzyszenia autorów drama­
tycznych,* wspomniana Socitte des gens de lettres 
i t. d. Związek Gens de lettres ma na celu polepszyć 
dolę literatów, wspierać chorych, dawać emerytury 
starcom, opiekować się nad sierotami, bronić intere­
sów całego bractwa rycerzy ducha. Jest te towarzy­
stwo wzajemnej pomocy, niezawisłe od wsparcia 
rządu, lub faworu filantropów. Dzięki swym zabie­
gom położyło ono już tamę korsarstwn literackiemu 
i przedrukom bez pozwolenia autorów, posiada spory 
fundusz pomocy, a nawet stworzyło kasę zaliczko­
wą (dotąd z o£rdzo szczupłym kapitałem), z której 
daje autorom zasiłki na dzieł literackich,
sprzedanych gaze'om lub nakładcom,za kroić
Zwykli dopiero płacić po ukończeniu druku. Jak ban­
ty pożyczają pieniądze przemysłowcom, skoro ci po­
palają towar, tak kasa stowarzyszenia bierze w za­
staw złotą monetę myśli i prawdy, pożyczając kilka 
Sztuk miedzi.
.Korzyści wynikające z tego związku dla paryzkich 

pisarzy polecają rozszerzenie jego ram na cały świat 
P'Szący.
. Podług nieśmiertelnego morału w bajce o pręcie 
? wiązance, prętów, źdźble samotnem i snopku, sojusz 
Jednostek w ciało potężne musi każdą z nich wzmo­
cnić wobec świata.

Myśl kosmopolitycznego związku została już rzu- 

. Podług wzniosłych słów Wiktora Hugo, „myśl 
Jest tylko tchnieniem, lecz tchnienie to światem po- 
rusza“.
. Niechże związki dojrzewają, aby tchnienie owe, 

oremu wieszcz przypisuje tyle potęgi, przestało być 
westchnieniem nędzy! 

szlachetnych uczuć stwarza harmonję czasami bardzo 
sztuczną i wyszukaną, ale zawsze piękną i sprawia­
jącą silne wrażenie.

W bardzo krytyczny rozbiór najnowszej komedji 
Augier’a wchodzić nie można, bo doszłoby się do pa­
radoksów tego rodzaju, że dzieci miłości bywają le­
psze od prawego swego rodzeństwa, że błędy młodo­
ści wychodzą często na korzyść lekkomyślnych oj­
ców, albo też że... ale po co iść za kulisy, kiedy au­
tor tylko do sceny się ogranicza. Komedja cała o- 
braca się w sferze mieszczańskiej, którą Augier z ta­
ką nieporównaną zręcznością i znajomością rzeczy 
przedstawiać umie. Szkoda tylko, że stylowe zale­
ty oryginału jakaś barbarzyńska ręka tłómacza za­
tarła i z filigranowem cackiem djalogu obeszła się 
jak z grubą kłodą; przekład bowiem zdradza robotę 
warsztatową, płatną od sztuki.

• Co do gry artystów, przyznać musimy, że była 
staranną i zadawalającą, — chociaż wrażenie sztuki 
możnaby było spotęgować bardzo wysoko, gdyby 
wszystkie subtelne odcienia każdej roli wyszły były 
tak, jak je Augier z delikatnością malarza na kości 
słoniowej—rozmieścił.

Pan Woleński i panna Marczello głównie zbierali 
liczne oklaski. Pan reżyser Podwyszyński z małej 
epizodycznej rólki barona Rastiboulois zrobił wybor­
ną sylwetkę arystokratycznego hipokryty, p. Roman 
swobodnie i elegancko odegrał wdzięczną rolę Leo­
polda. Publiczność opuściła teatr z oznakami żywe­
go zadowolenia.

WIADOMOŚCI MIBSCOWŁ
= Nowoje Wremia podaje w formie pogłoski, że 

pod rozpoznanie komissji, wydelegowanej do rozpa­
trzenia zmian jakieby należało zaprowadzić w urzą­
dzeniu sądów handlowych w Cesarstwie, ministerjum 
finansów oddało przedstawienie warszawskiego ko­
mitetu giełdowego o potrzebie usunięcia pewnych 
niedogodności, wynikających z obecnego porządku 
rozpatrywania spraw w warszawskim sądzie handlo­
wym, szczególniej w sprawach wekslowych; rzeczy­
wiście kwestja powyższa przed kilku miesiącami ży­
we agitowała się na giełdzie naszej i właściwe przed­
stawienie uczynione zostało.

= Prezes zjazdn sędziów pokoju i gminnych pierw­
szego okręgu gubernii warszawskiej, pragnąc nie 
obciążać zbytnim nawałem czynności w czasie obe­
cnych żniw sędziów gminnych — rolników, postano­
wił wzywać na posiedzenia zjazdu tylko tych sędziów, 
którzy nie zajmują się gospodarstwem.

■= Mylną podaliśmy wczoraj wiadomość o odby­
waniu posiedzeń przez jeden tylko wydział cywilny 
sądu okręgowego; obecnie dowiadujemy się, że 
wszystkie trzy wydziały cywilne, bez względu na 
ferje, rozpatrują obecnie sprawy a mianowicie wy­
dział trzeci—we wtarki, czwarty—w piątki i piąty 
—w poniedziałki,

= W przyszły poniedziałek ma nastąpić ogólee 
zebranie członków zboru ewangelicko-reformowa­
nego.

= Jutro losowanie pożyczki premiowej W Peters­
burgu.

= Zarządzającym kościołem poklasztornym św. 
Józef* Oblubieńca obok skweru mianowany został 
Jksiądz Kazimierz Ruszkiewiez, doktor sw. Teologji, 
regens seminarjum warszawskiego, w miejsce Jks. 
Ignacego Budrewicza, który przeszedł na posadę pro­
boszcza parafji na Pradze. Do pomocy Jks. Ruszkie- 
wiczowi dodany został w charakterze wikarjusza Jks. 
Stanisław Niewiarowski, dotychczasowy wikarjusz 
parafji św. Karola Boromeusza. W miejsce ks. Nie­
wiarowskiego przeniesiony został z parafji św. Trój­
cy na Solcu Jks. Piotr Michalski.

= Z teatru.
* Na wczorajszem przedstawieniu „Lukrecji Bor- 

gii“ teatr letni znów był przepełniony.
Podawana przez nas kilkakrotnie myśl angażowa­

nia sezonami celmejszych naszych artystów za grani 
cą przebywających, znalazła bardzo żywe przyjęcie 
ze strony publiczności.

Dla dyrekcji, wobec pustych dawniej w czasie tym 
ławek, wskazówka to pożyteczna.

Przy woły waniom wczoraj nie było końca; pani 
Dowiakowska, pp. Zakrzewski i Wasilewski, mieli 
bardzo szczęśliwy wieczór.

Panna Machwicówna wśród grzmotu oklasków 
powtarzała srebrnym głosem swe brindisi.

* Balet został urlopowany.
* P. ChodźKo już w krótce skończyć ma swą nie­

zmordowaną w sferze operetki działalność.
Bo pan Chodźko istotnie siebie, operetkę i nas 

umordował.

* Dziś na benefis Rossego „Sullivan* i „Kupiec 
wenecki."

= Z teatrzyków.
* Dziś w Eldorado w dwuaktowej komedji pani 

Girardin „I radość przestrasza4* wystąpi Aniela Asz- 
pergerowa.

Na tej samej scenie przedstawioną będzie wkrótce 
oryginalna sztuka p. L. Winklera p. t. „Dramat za 
sceną".

* W Alhambrze przygotowywaną jest operetka 
„Modniarki“.

* Przedstawienia w Alkazarze zawieszone.

= Pies morski na Wiśle!
Rzadki ten a potworny gość ukazał się w tych 

dniach w okolicy Tczewa.
Rybacy zrobili nań obławę, szczęśliwym końcem 

uwieńczoną.

= Echa z prowincji.
* W tych d*i*ch w kościele parafialnym w Stcr- 

dyni wmurowany i poświęcony został pomnik mar­
murowy ś. p. Sebastjana Rosickiego. doktora medy­
cyny, wykonany wraz z portretem z oiałego kararyj- 
skiego marmuru przez p. Bolesława Syrewieza.

Pamiątkę tę wznieśli na cześć zgasłego wdzięczni 
okoliczni obywatele.
’Jeden z najpiękniejszych majątków w gubernji 

piotrkowskiej, Dąbrowa, nabyty został przez p. Jana 
Skarżyńskiego od poprzedniego właściciela p. Szer- 
szyńskiego za sumę rs. 277,584.

Układy ze strony pana Sk. prowadził adwokat war­
szawski p. Feliks Dębski, ze strony pana Szer. adwo­
kat miejscowy p. Grodziecki.

Wobec częstych skarg na zaprzepaszczanie ma­
jątków naszych i powierzanie ich rękom cudzoziem­
skim, miło nam zanotować fakt powyższy.

* Kielecka fil ja Banku polskiego dostała się—we­
dług Gazety Handlowej—pod zarząd pana Wł. Rus- 
sjana.

* Dnia 18-go z. m. otrzymaliśmy co następuje:
„Członków Towarzystwa opieki nad zwierzętami 

zapraszamy na przejażdżkę po szosie od Białobrze­
gów a w szczególności pomiędzy Tarczynem a Sęko- 
cinami.

Znaleźliby tam sposobność skonstatować, ile bie­
dnych zwierząt zaprzęgowych na drodze tej sławnej 
wykręca nóg i karków — oczywiście, jeśliby zwie­
dzający sami bez szwanku doma wrócili."

* Zeszłego tygodnia na szosie lubelskiej nieopo­
dal Wiązowny, nieznani rabusie napadli na przejeż­
dżającą furę z ruchomościami L sprzętami pani Tl

Uzbrojeni oni byli w noże.
Stawiający im opór fornal został pokaleczony.
Kucharkę, która znajdewała się również przy tran­

sporcie, zmusili do milczenia.
W ten sposób zapewniwszy sobie przewagę, upro-. 

wadzili cały bagaż.

= Bezczelność i zuchwalstwo dorożkarzy war­
szawskich doprawdy nie ma ‘’Tanie.

Onegdaj po godzi ęje jedenastej w południu powra­
cały z alei -Jerozolimskiej na ulicę Piwną, dwie mło- 

ósoby w towarzystwie kilkunastoletniego mło­
dzieńca, brata jednej z nich.

Na rogu Nowego Świata spostrzeżono dorożkę, po­
wożący którą odpowiedział na zapytanie, że jest 
wolny.

Gdy jednak pasażerowie wsiedli do wehikułu i ka­
zano mu jechać na ulicę Piwną, kategorycznie się te­
mu sprzeciwił.

Co więcej, lekceważąc sobie kobiety i młedego chło­
pca, skierował konie w stronę wprost przeciwną.

Wówczas siedzący w dorożce pasażerowie kazali 
mu jechać do cyrkułu.

i Dorożkarz pozornie zgodził się na to i popędził ku 
ulicy Mokotowskiej.

Gdy przecież dojeżdżał do cyrkuł*!, zaciął silnie 
konie, chcąc widocznie powieść pasażerów gdzieś 
w bezludne ok< lice ujazdowskiej dzielnicy.

Nie pomagały krzyki pasażerów wołających na 
pomoc policji.

WówciaS młody człowiek siedzący w dorożce 
uchwycił z tyłu dorożkarza, pragnąc zatrzymać 
konie.

Przestraszona całym tym wypadkiem młodsza 
z dwóch kobiet również się podniosła z siedzenia, 
pragnąc watrzymać brata od szamotania się z zuchwa­
łym woźnicą.

1 W tej chwili przecież dorożkarz zdołał potknie 
zaciąć konie.

Konie ruszyły co sił.
Skutkiem tego z szarpniętej gwałtownie dorożki 

wypadła na bruk młoda osoba, która się właśnie 
1 podnosiła z siedzenia.

Została ona w upadku silnie potłuozop a — a oso» 
bliwie głowa poniosła szwank znaczny.



Wówczas] dopiero przybyła policja, która przy­
trzymała pragnącego uciekać dorożkarza.

Nieprzytomną panienkę odwieziono do domu tą;' 
samą dorożką.

Rzecz ta oprze się o kratki sądu, który prawdopo­
dobnie surowo ukarze zuchwałego i lekceważącego 
zdrowie i życia pasażerów dorożkarza.

= Pożary.
Wczoraj o godzinie 12 stej w nocy zakrwawiła się 

potężna łuna w stronie Powązek.
Pożar wybuchł widocznie na krańcu miasta.
Na dzwonek alarmowy wyb;egły z koszar straże.
Przypuszczano pierwotnie, że pożar okazał się na 

ulicy Dzikiej.
Konni jednak wysłani przodem zaraportowali, iż 

płomienie rozpoczęły, dzieło zniszczenia poza mia­
stem.

Płonął wielki wiatrak za rogatkami wolskiemi.
Wiatrak ów, oznaczony numerem 34/3106, położo­

ny jest w polu niedaleko za cmentarzem ewange­
licki^ wokoło tak zwanej Górczewskiej drogi.

Gdy li.irowski i ratuszowy oddziały straży przyby­
ły na miejsce,- wiatrak znajdował się cały w płomie­
niach.

Niebezpieczeństwa dla sąsiedniego o paręset sążni 
położonego wiatraka nie było, ponieważ powietrze 
■odznaczało się spokojem i ciszą.

Przy ogniu do końca pozostał oddział mirowski.
Straż ratuszowa po chwilach kilku opuściła miejsce 

wypadku — a oddział nowoświecki z przed rogatek 
jeszcze zwrócony został do koszar.

Spalony wiatrak stanowił własność p. Karola Mich- 
Jera, który też sam przy nim pracował.

Wiatrak ubezpieczony był na trzy tysiące rubli— 
a znajdowało się w nim dwadzieścia tylko korcy 
mąki.

Przez dzień wczorajszy nic nawet na nim nie 
mlono.

Jednocześnie prawie wybuchnął drugi pożar.
Gdy już łuna od płonącego wiatraka zaczęła się 

w jedno) stronie miasta zmniejszać — nagle spostrze­
żono rozpalające się w kierunku rogatek belweder- 
skich nowe zarzewie.

Opuściwszy dogorywające zgliszcza wiatraka, po­
dążyliśmy cżemprędzej ku nowemu pożarowi.

Ogień wybuchnął po za miastem.
Paliły się stajnie murowane przy pałacyku w 

■Sielcach.
Oddział czwarty straży, który miał już pobiedz na 

Tatunek, został wstrzymany^
Dla tego też i my nie mogliśmy się dostać na miej­

sce pożaru.
Wysłany został przecież do nowego pożaru kon­

ny strażak, który zapewniał, że dość znacznych roz­
miarów stajnie, pomimo ratunku miejscowemi siłami, 
całe objęte były płomieniem.

Spłonęły one podobno prawie zupełnie.
Niebezpieczeństwa dalszego szerzenia się ognia nie 

było. __________

.-wy; akcję zaś pana X. prze- ■

— Biedna wdowaj utrz 
z szycia rękawiczek, prze, 
carui: Króle* sirą, Zielną i 
zgubiła 2'2 par rękawi.-zdk, 
listycb, 5 par białych, potni W'? 
dziecinnych Uprasza się szant ' 

= Sp vawa o zatrzy manie w drodze.
Panowie’'Jebali w jednym wagonie kolei 

żelaznej.
Obaj byli b ardzo burzliwego charakteru.
Zaszła pomięty nimi kwestja sporna, kto jest pier­

wotnym posiadacze'.’11 miejsca przy oknie. .
Kwestja te. wywoła?' dosć 811,16 "’“porozumienie. 
Nieporozumienie to mia? rozstrzygnąć przedstawi­

ciel żandarmerji, urzędujący u? »aJbllższeJ stacji kolei 
żelaznej.

Gdy dojechali d-o owej stacji. wys z wago­
nu i rozpoczęto dochodzenie sprawy.

Na nieszczęście. pociąg stał krótko, i niP1 S1£ sP,a- 
wa skończyła, raszył z miejsca.

Możecie sobie ’wyobrazić co się tam działo.
Z trudnością tj dolano dwóch przeciwników dopro­

wadzić do porządku.
W kilka dni po.tem jeden z sędziów pokoju odebrał 

skargę pana X, prz eciwko panu Y. następującej tre­
ści: , .

Pan X. utrzymuje, z winy pana Y. poniósł nastę­
pujące straty, które p winien wynagrodzić.-

1) Bilet—rs. 3.
2) Strata czasu—rs. 2. 5.
3) Niezałatwienie waż. ieS° iDteresil_rs. 100.
Razem rs. 128. .
Sędzia pokoju wrsłuck^szy zeznanie świadków, 

uznał, że obaj przeeiw.licr byli wrnowaicam. awan­
tury publicznej i skyzni’ ,ua zaPi
kary, lub areszt trz.yd,);,. wy: ... .
ciwko |> .nu Y., jak > bez asadnS. __________

vo.uia. a rró wraz z córką d 
tłioOzbC fei-ti dniaiai uli-
Swię.okrzyzką u* Zł--ią, ' 

. z, tych 17 'j-ar cie
i remi dwie pary * 

Tt nugo znal-.zeę o od­

niesienie na ulicę Złotą nr 21 lub do redakcji Kur­
iera Warszawskiego.

= IV dniu 4 hpca o gonu. <• 7-ej wieczorem w Ko­
ściele Opieki św. Józefa na i. r .kowskiem Przedmie­
ściu, Jks. kanonik Lasocki, w asystencji Jks. kanonika 
Jakubowskiego, administratora parafji św. Krzyża, 
pobłogosławił związek małżeński, zawarty między 
p. Stanisławem Wodzińskim, właścicielem dóbr Żale 
w powiecie gostyńskim, a hrabianką Marją Łubień­
ską, córką Władysława i małżonki jego Marji z Orset- 
tich. Pannę młodą prowadzili do ołtarza Stanisław 
hrabia Łubieński i pan Władysław Wodziński; pana 
młodego zaś Helena hrabianka Łubieńska i panna 
Justyna Wodzińska. Od ołtarza pannę młodą odpro­
wadzili szambelan hr. Łubieński Franciszek i Jan 
Gliński,—a p. młodego pani Jadwiga z Orsettich Ku­
likowska i pani Anna z Wodzińskich Wodzińska.

22 W mieście Kutnie dnia 29 z. m. w kościele św. 
Laurencjusza Jks. dziekan i proboszcz Gołaszewski 
pobłogosławił naraz dwóch sióstr związek małżeński, 
a mianowicie: panny Klementyny Grochowskiej z p. 
Szymonem Sartys, i panny Teodozji Grochowskiej 
z p. Robertem Stencei.

UWAGI.
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41
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Browarna 
Dobra

^Kraszewska J.Wdowa, córka od lat 5 chora. 

Zwolińska An. I
Zimoch Marja 
Kuczwalska J. 
'Kaezorkiewiez 
Gnzak Faust. 

,Thiel Antonina
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1

39
23

9
53
33

Żórawia
Widok
Piekarska
Zakątna,
Miła szer.
Gęsia
Przyrynek ^Mierzejewski 
Czerniako. 
Czerniako.

Nr n i i « . ' Nazwisko 
domu ; lub initials

(Królewska Ilezenko Agn. (Wdowa, dzieoi drobnych 5. 
iWronia ”---- ' T- J ’ •
Cmielna

BIURO INFORMACYJNE
o nędzy wyjątkowej sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia, po­

leca miłosierdziu publiczności warszawskiej.
Tamka Nr 23. Posiedzenie 4 lipc*.

Przybyłee-ra M. 
Kryst Teofila 

iWierciak II.
.Ceglińska Ewa 

INajman Jan

j iruoncv, UŁicci UlVlHiyt'U U,

Korpal Ludwi. j Wdowa, dzieci drobnych 3.

syn idjota.
Mąż w szpitalu, dzieci dr. 3. 
W dowa, dz. dr. 3.
Wdowa, kaleka, dz. dr. 3. 
Wdowa, dzieci dr. 3.
Wdowa, dzieci dr. 3.
Wdowa, dzieci drobnych 3.
Wdowa, ch., dz. drobnych 3. 
Niewidoma.
Bez pomocy od męża, dzieci 

drobnych 4.
Wdowa, dzieci drób. 4.
Mąż nieobecny, dzieci drobnych 

3. dwoje chorych.
Ciężko chory, żona po choro­

bie, dzieci drobnych 2,

f W dniu 13 lipca r. b., to jest -n j o godzinie O-ej 
rano, w kościele powązkowskim, odprawioną zastanie msza 
święta za dusze Juljanny i Jacka Zakluczyńskicb, a to 
z legatu przez nńgdy Juljannę Zakluczyńską uczynionego. 
0 czem nadzór cmentarza interesowanych zawiadamia.

f W dniu 13 b. m. i r., to jest w sobotę, o godzinie 11-ej 
runo, w kościele na Powązkach, odprawionem zostanie żało­
bne nabożeństwo za duszę ś. p. Franciszka i Małgorzaty mał­
żonków Kupis żeńskich, a następnie odbędzie się poświę­
cenie nagrobka na które pozostała familja zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych. —13084—

f W sobotę, dnia 13 lipca r. b, jako w siódmą rocznicę 
Śmierci ś. p. Michała Jankowskiego, radcy kolegjalnego 
b. kohiissji spraw wewnętrznych, o godzinie 10-tej zrana, 
odbędzie się żałobne nabożeństwo w kościele św. Aleksandra, 
na które pozostała wdowa zaprasza krewnych i przyjaciół.
f Jutro, w sobotę, jako w dniu imienin ś. p. Małgorzaty 

z Domanowskich Kozieradzkiej, odbędzie się za jej duszę 
w kościele św. Józtfa Oblubieńca na Krakowskiem Przedmie­
ściu obok skweru, o godzinie 10 i pół zrana, msza święta, 
na którą zapraszają pozostałe dzieci i wnuki. —13098—

f Ś p Tekla z Rządców 1-go ślubu Zajkowska, 2 go 
Piotrowska, żona obywatela, w dniu 11 lipca r. b., opa­
trzona św. Sakramentami, przeniosła się do wieczności, prze­
żywszy lat 55. Pozostały mąż z dziećmi i wnukami zapra­
sza krewnych, przyjaciół i znajomych na nabożeństwo żałobne 
W dniu 14 b. m. w niedzielę, o godzinie £O-tej zrana, w ko­
ściele Narodzenia Najświętszej Marji Panny przy ulicy Le­
szno odbyć się mające, oraz na wyprowadzenie zwłok z tegoż 
kośeicła o godzinie 5-ej po południu, na cmentarz powąz- 

kow.-ki. —13096—
•j- Władzio Zbierański, synek Stanisława i Emilji z Stru- 

pińskich małżonków Zbierańskich, wczoraj powiększył grono 
aniołków. Stroskani rodzice zapraszają przyjaciół i znajo­
mych na wyprowadzenie zwłok w sobotę, dnia 13 lipca, o go­
dzinie 7-ej wieczorem, z kościoła św, Jana —13081— 
f Izabella z Gąseekich Rówieńska, b obywatelka gn- 

bernji wileńskiej, po długich cierpieniach, opatrzona św Sa­
kramentami, w wieku lat 6ł, zeszła z tego swi’.ta. Stroska­
ny syn, córka i zięć zapraszają krewnych i przyjaciół na ża­
łobne nabożeństwo w sobotę, to jest dnia 13 lipca, w ko­
ściele św. Krzyża, o godzinie 10-tej zrana odbyć się mające, 
a następnie w niędzięlę. o godzinie 3-ej po południu na wj- 
prowa 1 zonie zwłok na Powązki —.t:tQ9r> —

Prsegląd polityczny.
Wiadomości telegraficzne zbyt pośpiesznie doniosły 

o zupełueiu rozwiązaniu kwostji batnmskiej, która ty 1- 

I ko w zasadzie rozwiązaną została, ale Wożenie szoze- 
I gółów zajmowało jeszcze wczoraj reprezentantów An- 

glii i R-•;«]!, 7?. Prhw.-Co/ir. utrzymuje, iż 
zdecydowanie tej sprawy nie mogło nastąpić dotych­
czas, gdyż komisje rozgraniczające cały czasna posie­
dzeniach zajmowały swemi pracami; powtóre, trzeba 
było wpierw postanowić cos względem lazów armeń­
skich, a wreszcie i dla tego, że nie wynaleziono od­
powiednie]’ formy do zadośćuczynienia żądaniom Att- 
glji względem zburzenia fortyfikacyj batumskieh, co 
podobno w zasadzie dozwol mem zostało.

Deutsche Ztg w korespondencji z Berlina donosi, iż 
hr. Szuwałow ua-sobotuiem posiedzeniu, na którem 
po raz pierwszy poruszoną zostałakwestja batumska, 
wystąpił w imieniu Rossji podnosząc jej zupełną bez­
interesowność w sprawie wschodniej.

Zwrócił przedewszystkiem uwagę, że przyrzecze­
nia czynione co do portu batumskiego przez Turcję i 
Anglję, teraz jakoś za niebyłe uważane być mają, 
wspomniał o ofiarach poniesionych przez Kossję dla 
dobra cudzego i wreszcie oświadczył, że .Najjaśniej­
szy Cesarz Aleksander chcąc dać dowód, ile mu na 
szczęśliwościJego ludów i na pokoju Europy zależy,1* 
polecił mu jako reprezentantowi Rossji, pierwszemu 
przed innymi zaproponować zamianę Batumu na port 
wolny.

Lord Salisbury powstał wtedy i z uznaniem wyra­
żając się o tym uprzedzającym kroku dyplomacji ros- 
syjskiej, zauważył że port wolny i ufortyfikowany 
zarazem stanowiłby wielką sprzeczność w pojęciu, 
dla tego w imieniu Anglji uprasza o zniesienie forty­
fikacyj. W tym przedmiocie rozpoczęła się długa dys­
kusja, której rezultat stanowczy nie był jeszcze do 
wczorajszego dnia wiadomy. Dzienniki berlińskie 
wyrażają wszelako nieplonną nadzieję, że skoro zgo­
dzono się w zasadzie, to i w szczegółach da się zgo­
da .przyprowadzić do skutku.

Na wtorkowem posiedzeniu uporano się z kwestją 
armeńską zupełnie w myśl traktatu san-Stefańskie­
go, z wyjątkiem rozumie się Batumu.

W kołach politycznych i dyplomatycznych jedy­
nym wypadkiem wielkiej wagi w ostatnich dniach, 
nabierającym 3 każdym dniem coraz wyraźniejszych 
konturów, jest ów — jak się wyrażają dzienniti nie-, 
mieckie — ,.genjalny, dyplomatyczny kawai1', który 
lord Beaconsfield wyprawiłEuropie, zyskując jednyiią 
rzutem wassala w Turcji i ładną wyspę dla Angl'i.

Uczestnikom kongresu, nie wyłączając ks, Bismar­
cka, musiała się ta wiadomość wydać nielada jak% 
niespodzianką; jakkolwiek z wszystkiego, co dotych­
czas w tej sprawie wykryłem zostało, budzi przeko­
nanie, że Layard od 30-go maja pracował nad owym 
planem w Konstantynopolu. Teraz dopiero otwierają 
się oczy co właściwie było przyczyną takiego zgodne­
go usposobienia Anglji i tych ustępstw, dzięki któ­
rym działalność kongresu nie potrzebowała przewie- 
kać się zbyt długo.

Konwencja angielsko-turecka dla państw nad mo­
rzem ©ródzięmnem położonych, nie może być przy­
jemną niespodzianką; reprezentanci Włoch i Francji 
nie tają zupełnie swego niezadowolenia, ks. Bismarck 
polity kuje i odgrywa rolę obojętnego z taktem dy­
plomaty nie poruszając publicznie tej. kwesji na kon­
gresie. Dyskusja nawet w tym przedmiocie otwartą 
nie będzie, gdyż jak słusznie pewoa część, prasy fran- 
cuzkiej zauważyła — bez naruszenia.'warunków, pod 
jakiemi Francja udział w kongresie przyjęła, nie da 
się traktować w formie urzędowej o rzeczy wycho­
dzącej poza program działań dyplomatycznych; przy­
rzeczone bowiem republice, że Syrja i Egipt poru­
szone nie zostaną, jako też że żadne zmiany na morin 
Śródziemnem-przedsiewziętemi nie będą.

W kołach angielskich nad Spreą przypuszczają, że 
w skutek tego powodzenia polityki lorda Beącon- 
sfielda, lord Salisbury ustąpi z gabinetu.

W takim razie Disraeli objąłby sam tekę ministra 
spraw' zewnętrznych. Utrzymują też, iż kanclerz 
Anglji prawdopędobąie korzystając z ehwili rozwią- 
że parlament, który od lat czterech utrzymuje się 
w tym samym składzie, a wedle ustaw angielskich 
najwyżej jeszcze lat trzy mógł się status quo utrzy­
mać; tymczasem w dzisiejszem usposobieniu wy Wo­
lanem rezultatami polityki zewnętrznej nowe wybo­
ry mogłyby się lordowi Disraeli udać całkiem w du­
chu konserwatywnym i zapewnić mu na siedra lat 
większość w parlamencie, której wypadki mog* go 
po trzech latach z dzisiejazigo składu pozbawić.

Delegaci rządu włoskiego, hr. Launay i hr. Corti, 
poróżnili się z sobą; polityczne ich przekonania nie 
zgadzają się. Pierwszy z nich zarzuca drugiemu bez­
barwną, anti anneksyjną politykę. Przypuszczają 
mimo to, że Launay wkrótee poram ambasadę w 
Berlinie i pośpieszy Jo Rzymu jako kandydat do teki 
uiuistra spraw zawnętrznych, poz ostającej do dzisiaj 

w ręku hr. Corti.
O okupacji austryjackiej i porezu.uieuinsię z Porta 

krążą rozmaite pogłoski, z którjch najmniej prawdo-



’ Johną jest ta, jakoby Austrja zgodziła się przepro- 
’ dzić okupację Bośnii i Hercegowiny na współkę

ik-yrezentanci Hellady mają być rozżaleni ua lorda 
: nsfielda za to, że pomimo przyrzeczeń, obie-
'■ ic i zapewnień zawiódł ieb oczekiwania i nie zajął 

•s ę tak gorąco, jak się tego spodziewano, interesami 
' ecji. Podejrzywają go teraz, iż dla zamasko- 
v mii swej akcji dyplomatycznej udawał, że się ni- 

1 ■ zajmuje i sprzyja helieńczykom. W stanowczej 
1 L wili nietylko że nie za nimi, ale wprost przeciw 
nim działał.

Z Bukaresztu do Standardu pod datą 7-go telegra- 
biją o wskazówkach nowego zwrotu w opinji publi­
cznej i przekosaniu senatorów i deputowanych rumuń­
skich w kwestji przyjęcia Dobrudży. Rozchodzi się 
'* tytuł, pod jakimby Rumunja najlepiej przyjąć mo- 
4'ła przeznaczoną sobie prowincję. Większość parla­
mentu uznaje już powoli potrzebę tego kroku pomi­
mo l-rotestacji i zdaje się, że nie weźmie Dobrudży 
jako wynagrodzenia Bessarabji, ale jako wynagro­
dzenie ofiar poniesionych w ostatniej wojnie. Ma to 
*>yć i honorowo i praktycznie zarazem.

W’ Bedinie odbyła się wre środę ostatecznarozprawa 
procesie przeciw sprawcy zamachu na życie cesarza 

Wilheimawd.il-go maja. Maksymiljan Hoedel, został 
Ca śmierć skazany z pozbawieniem wszelkich przedtem 
praw obywatelskich. Podsadny, pomimo dowodów 
przedstawionych mu przez 33 świadków, zapierał się 
bezustannie, jakoby miał strzelać do cesarza. Zachowa­
cie się jego przed sądem miało być oburzające, go­
dne człowieka pozbawionego wszelkich zasad moral­
ności i obałamuconego teorją, której nawet zrozumieć 
* objaśnić nie potrafi. „Dziękuję za obronę i za wszel­
ką łaskę'* — rzekł do prezesa sądu przed samem 
Ogłoszeniem wyroku, zapytany czy nie ma co do nad­
mienienia. Wyrok śmierci nie zrobił na nim żadnego 
v. iażenii>.. Impertynencja i próżność podsycana nieja­
ko przekonaniem, że się w skutek swego czynu stał 
głośną w świecie figurą, cechowały całe jego postę­
powanie przed sądem, sprawozdawcy ze wstrętem 
opisują tego nowożytnego Herostrata.

Telegramy prywatna
Warszawa dnia U-go lipca wieczorem.

Wiedeń JO-go.—Z Konstantynopola donoszą z dnia 
dzisiejszego: Pv.^dzy Portą a jenerałem Totlebe- 

toc/ą się ukłaay !vcząc« się wycofania wojsk 
r?S8yjskieh z San-Stefano.’ Rusinie, jak już donie- 
8)ono, nie chcą opuścić Stan-Stefano, j‘aJł długo tur- 
yY nie wydadzą wyżyny otaczającej Szumię i v> 2.rno. 
ttossyjsko ■ turecka komisja ma ustanowić warunki 
’’Puszczenia tureckich twierdz w Bulgarji. 0 równo- 
Cz®8nem cofaniu się wojsk rossyjskichifloty angiel- 
’kiej nie traktują ju*. Układy co do zajęcia Bośnji 
Ule doprowadziły jeszcze do ostatecznego -porozu­
mienia się. Stau zbiegów w górach Rodope określo- 
ny jest przez urzędników konsularnych, jako rozpa- 
czl1Wy 2 Aten donoszą: Walka na Krecie przestała 
’’d kilku dni. Statki angielskie, które dotychczas 
krążyły nad brzegiem, odpłynęły do Cypru. 1'omi- 
^0 starań konsula angielskiego Sandwitha, kreteń- 
Czycy .nie składają broni, żądają oni ciągle złączenia 
1 Grecją.

dnia 12-go lipca.
Praga 11-go.—WcżCr»j wieczorem z powodu wy­

jazdu feldeechmistrza Filipowicza odbyła się tu wiel­
ka uczta wojskowa z capstrzykiem. W odpowiedzi 
Ua swój toast Filipowicz odezwał się między inne- 
uri: „Jeśli czynny opór napotkam, będę go zwalczał 
8 jak największą energją aż do wyczerpania własnych 
sił. Niebezpieczniejszym jest atoli opór bierny, dla 
Pokonania którego trzeba spółudziału wszystkich za­
let wojskowych*'.

Kraków 11 go. — Czas jest stanowczo przeci­
wny kongresowi federalistów, proponowanemu przez 
Pr»gską Politik, a to dla tego, że dzisiaj wobec nie- 
Jndności panującej w Austrji między różnemi stron- 
Ujctwami federalistycznemi, — zjazd taki na nicby 
SJ? nie przydał.

11-go. —- Rząd zniósł uchwałę marsylskiej 
r®;«y gminnej, postanawiającą zburzenie s’atui Bel- 
ahapce. W Londynie krąży pogłoska, że Anglja ukła- 
,.a Rie z Porta o odbudowanie angielskim kosztem 
ortyfikacyj bałkańskich, przyczem Anglja zobowią­

zuje się utrzymywać w nich ewentualnie załogi. Rząd 
^Ugielski zaehęea kapitalistów do towarzystw w ce- 
Iu "''zyskiwania kopalń i Jasów tureckich.

Londyn U-go. — Telegram z Berlina w-drugiej 
udycji Ogłoszenie Ira talu anglo-tureckiego
Postąpiło umyślnie p<zed podpisaniem traktatu ber- 
^“’kiego, żeby Rossja nie mogła później występować 
*. zeeiw uchwałom kongresu z tej zasady, że tajne- 

trhkt“tu nie znała. Gdyby Rossja teraz na ten 
‘ atni trairtat nastawnia, to wszystkie roboty kon- 
esu byłyby bezowocne i stalibyśmy pod względem

— W Skierniewicach, ze stajni feldmarszałka Ks. 
Barjatyńskiege, są do sprzedan a:

Koni cugowych maści karej para, za rs. 900.
Siwych labłkowatycb para, za rs. 800.
Wierzchowiec angielski, za rsćCOO.
Pony (kucyk) angielski, za rs. 450.
O szczegółach dowiedzieć się można na miejscu 

u jenerała Jedlińskiego, w pałacu skierniewickim.
-12827—2-3 

^LECZNICA"

j. S. KUSZNAREWA W ROSTOWIE 
nadesłała

TTTOSIE i PAPIEROSY
w wyborowych gatunkach i w różnych cenach 

do składu pod trmą:
JKalinowski i Przepiórkowskł,

w hotelu Europejskim.
—12987—1—6

— Mam zasżczyt uprzejmie zawiadomić łaśławą 
Publiczność, że istniejący od lat 16 w pałacu Dy-, 
zmańskieh przy ul. Miodowe]’ (Ikryó
wraz ze śMiłudeiŁk Futer i Jiagazyneni 

I Hlóci, przeniosłem do Hotelu Angielskiego przy ulicy 
j Wierzbowej.
i Przyczem nadmieniam, że Magazyn w pałacu Dy- 
i zmańskich do czasu ekspiracji kontraktu, nadal pro­

wadzić będę.
—11679—4—6 jr, Matuszewski.

. — Dr Jnljan Hram«ztyk przeprowadził 
się na ulicę Śliską nr 35 do szpitala dla dzieci.

 —12775—2—3
— Dr Wojno przeniósł mieszkanie na Krakow- 

skie-Przedmiescie nr 65. Przyjmuje od godziny 4 do 
6 po południu. —12721—1—6

— nr V. Wieniawski (homeopata), ed d. 
8.lipca r. b. zajął mieszkanie róg ulicy Mazowiec­
kiej i hr. Berga, dom hr. Krasińskiej, przyjmu­
je chorych w tychże samych co dotąd godzinach.
-e 2-6 ‘ —12588—

— Prawdziwie dobrą herbatę, przy nizkich sto­
sunkowo cenach, sprzedaje specjalny skład herbaty 
JT. przy ulicy Senatorskiej nr 16.

—12703—3—6

— noktor Mieczysław Strasburyer
zmienił mieszkanie na ulicę Nowy-Swiat pod nr 52. 
Przyjmuje chorych od godziny 4-tej do 6-tej po po­
łudniu. (1—6) —13,091—

— Aleksander Pludrzyński, Adwo­
kat, przeniósł kancelarje na ulicę Długą pod nr 24. 

(1-2) ' -13,077-

— Henryk Kietlińskl, komisarz sądu 
okręgowego warszawskiego IV-go rewiru, przeniósł 
mieszkanie na ulicę Nowy-Swiat nr. 19 nowy.

■ -■ -12745-2-3
— M. Zdrojewski, Adwokat, przeniósł 

mieszkanie pod nr 21, uliea Chłodna.
(1—3) —13,051—

— Feliks Chruszcz akowski, adwokat 
przysięgły i obrońca przy konsystorzu jeneralnym 
archidyecezji warszawskiej, przeniósł swą kancela­
rię do domu p. Brzezińskiego, ulica Miodowa nr 15 
2-gie piętro. 2—3—12606—

— Józef Kirszrot, adwokat przysięgły, 
przeniósł swą kancelarję na ulicę Przechodnią nr 3, 
do domu W-go Wawelberga. —1-2784—2—3

— Kantor mój przeniesionym został od 8 lipca r. b. 
na ulicę Tłomackie nr 3, do domu W-go Mann.— 
F. Pietschmańn.  —12817—2—3

— Zakrzewski 1'eodor, krawiec cywil­
ny i wojskowy, nadworny Jego Królewskiej Mości 
króla niderlandzkiego, wyjechał ^o pary/a.—Zakład 
tegoż przeniesiony został ob< k.diAuego podnr 418 
(nowy 21) przy ulicy Krakowskie-Przedmieście.

(1-2) —13,065—
— Skład papieru i kortów Rob. Saenyer, przy ulicy 

Długiej Nr 557 (32), z dniem 8 lipea 1878 r. przenie­
siony zostaje na ulicę Leszno hr 659 (12 nowy).

'(2-6)—12.737—

— Moktor Wincenty Saysztlo, wyjechał
zagranicę. (1 — 1) —13,097—

— Dr A. Altkaufer przeniósł mieszkanie na 
ulicę Franciszkańską, dom nr 10, dawniej Kaftala.

-12815—1—6
Od Fecznicy S-szej (Niecała nr 7).

nr JF. May zel, wróciwszy do zdrowia, za- 
cznie przyjmować chorych w sobotę 13-go lipea.

 —13036—2—3
— ISoktor Moswiowslii przeprowadził

się na ulicę Włodzimierską nr 4. —12,732—

— FATTY'S’VI’ FFCZm®AA 
Szkoła Gimnastyki, ulica MiodOwd 
Hr ii, przyjmuje chorych w różnych skrzywieniach, 
oraz choroby nerwowe leczy nowym, radykainyju 
środkiem MASSAGE, na Gimnastykę. 
nlczna zaś przyjmuje, w odpowiednie komplety.

Olszewski.

I stosunków międzynarodowych n* tvm samym punk­
cie, co przed kongresem.

, Berlin 11-go.—Biuletyn Zaow ’ i ■■-v sten zdro­
wia cesarza nie uległ żadnej zini^bi-. Prnjekta koi- 
gresowe nie przedstawiają żadnych p iwodów do za­
sadniczych debatów. Z komisyj mających się utwo­
rzyć po zamknięciu się kongresu dl wprowadzenia 
w wykonanie postanowienia kongresu, ma zaraz roz­
począć czynność grecko-turecka komisja w Tessalji. 
Hr. Szu wałów udaje się w ciągu bieżącego miesiąca 
do Karlsbadu na kurację.

Berlin. 11-go.— Usposobienie w kołach polity­
cznych i finansowych stało się zwolna spokojniej­
sze m. Uważają tu roboty kongresu za ukończone i 
sądzą że pokój w sobotę będzie podpisany. Nawczo- 
rajszem posiedzeniu kongresu, które trwało do godzi­
ny 6-tęj, załatwiono ostatecznie sprawę Batumu. 
Miasto i pert będą rossyjskie, wyłącznie jako przy­
stań handlowa {port de commerce et port francp, ró­
wnież część okolicy dostaje się Rossji. Na skutek re­
ktyfikacji granic znaczna część mahotnetańskiegoLa- 
zistauu pozostanie przy Turcji, dalsze granice Azyi 
Mniejszej tak się ciągną, że jak wiadomo, Kars i Ar- 
dahan przechodzą do Rosji, lecz karawanowy trakt 
na Erzerum i Bajazyd do Persji pozostaje zupełnie 
wolny. Kwestja armeńska została w myśl traktatu 
San Stefano uregulowaną, tak, że kongres ,,prosi“ 
Portę o porozumienie się z poważniejszymi Ormiana­
mi o wprowadzenie reform i zawiadomienie mo­
carstw o tych reformach. Khotur stanowczo oddany 
Persji.

Onegdąj pełnomocnicy rossyjscy wnosili na posie­
dzeniu kongresu przedsięwzięcia środków dla za­
gwarantowania stanowczego wypełnienia uchwał 
kongresu. Wniosek nie był poparty i upadł, gdy 
ks. Bismarck oświadczył, że to do kongresu nie na­
leży. W kwestji Batumu ostateczne rozgraniczenie ‘ 
wyznaczyli tylko wojskowi rossyjscy i angielscy, bez : 
pomocy międzynarodowej komisji militarnej. We ' 
francuzkich kołach kongresowych panuje ciągle ja- j 
wne rozdrażnienie i niezadowolenie z traktatu o Cypr, i 
gdyż delegowani francuzcy nie sądzą, ażeby milczą­
ca aprobata tego traktatu zgadzała się z zastrzeże­
niami, pod jakiemi oni wzięli udział w kongresie. 
Zażądali więc instrukcyj z Paryża. Prawdopodobnie 
instrukcje te zalecą im milczenie. Anglicy ze swo­
jej strony utrzymują że właśnie przez okupację Cy­
pru oszczędzili zastrzeżenia francuzkie co do Syrji 
i Egiptu, uważają przeto traktat 4 czerwca jako le­
żący stanowczo po za obrębem sfery kongresowej. 
Stanowcze odrzucą zamiar wszelkiej dyskusji tegoż 
traktatu na kongresie i nie zakomunikują go nawet 
hrzędownie ani wszystkim mocarstwom ani jednemu. 
Nieprawdą jest jakoby Niemcy były o nim pierwej i 
powiadomione. Ks. Bismarck dopiero w niedzielę się 
dowiedział, że taki traktat istnieje. Gdyby był wie- s 
dział pierwej, byłby inną miał rozmowę z korespon­
dentem Timesu.

Berlin 11- go. — Kengres załatwił dziś wszystkie 
kwestje materjalne. W końeu przedstawiono Porcie ; 
jeszcze jedną rezolucję w formie życzenia, a miano- j 
wicie co do ustanowienia w Konstantynopolu eur«- ' 
pejskiej komisji fi musowej. Jutro jeszcze jedno po- 1 
siedzenie redakcyjne.

Berlin 11-go. — Po ratyfikowaniu na wczoraj- • 
szem posiedzeniu kongresu postanowienia dotyczące­
go granic Batumu i uregulowaniu niektórych in­
nych drobnych kwestyj,bj ła materjalna robota kwestji 
ukończoną. Poczero nastąpiło przedstawienie re- ‘ 
dakcji układu, którego większą część przeczytano i j 
przyjęto. Jutro kontynuowaną" będzie ta czynność, j

— Wydawca Słownika Pubrowskiego ma honor 
zawiadomić, że opóźniony z powodu choroby autora I 
ostatni zeszyt takowego, w kiótkim już czas e prasę j 
opuści.—Ferdynand Hbsick, księgarz i wydaw ca.

-13042-1-1 i

dla przychodzących chorych, 
Nowy-Świat nr 55 (wprost Ordynackiego).

Przyjmują w niej następujący lekarze:
od 9—10 z chorobami wewnętrzhomi, codztenie, dr 

Filipowicz;



6

od 9—10 z ćhor. skóry, i wenerą codziennie, dr ?<
Zera, (ordyn. klin. uniw. szp. Ś-go Łazarza), 

od 10—11 z chor, szczęk i zębów, codziennie oprócz 
świąt, dr Piotrowski. W tychże godzinach 
przyjmują się zamówienia na aparaty sztucznych 
zębów.

od 10—11 z chor, wewnętrz. specjalnie płuc i gar­
dła, codziennie prócz niedziel, dr T. Heriug.

od 11—12 z chor, oczów, codziennie, dr Z. Kram- 
sztyk, (erd. klin. ocznej uniw.).

od 11—12 z chor, wenerycznemi i skóry, codzien­
nie, dr J. Diehl, (ordynator szpitala 8 go L*- 
zarza.

od 12— 1 z chorobami aszów, w poniedziałki i piątki, 
dr B. Taczanowski.

od 12— 1 chor, wewnętrz. specyj. nerwoweml z za­
stosowaniem elektryczności w poniedziałki, środy 
i piątki, dr M. Brunner, (właściciel inst. cho­
rób nerwewyeh).

od 12— 1 z chor, organów moczopłclowych męs­
kich, w* wtorki, czwartki i soboty, dr M. 
Brunner.

od 1— 2 z chorobami wewnętrz. specjalnie wieku 
dziecięcego, codziennie, dr J. Poznański.

od 1— 2 z chorobami kobiecemi, codziennie, dr J. 
Szczygielski.

od 2— 3 choreb. wown. (przeważnie pieraiowemi), co­
dziennie, dr W. Lewandowski.

od 2— 3 z chorob. chirurgicznemi (zewnętrznemi), 
eedzieanie prócz świąt, dr Zawadzki, (starszy 
erdyn. szpitala Ujazdowskiego).

od 3— 4 z chorob. wownętrznemi, codziennie, dr B.
Chrostowski, (aesys. klin, dyagn. przy uniw.)

 

Kurs giełdy warszawskiej,— dnia 12-go lipea 1878 roku.
W oka 1 o: Dopełnione ran akcjo.

Z końcem giełdy

zt dano płacono
Berlin 4 vista z krótkim terminem (2 dni) 300 marek............ 139 35-20-05;-138 90-60 139.05
Londyn 3 mieś.
Paryż 8 dni
Wiedeń 8 dni

za 1 f. et......................... 90 40-38-37 9 40
112 80 113.10

121.50
91

za 150 fi........................... 121.27'/,W - -

Papiery publiczne.
Dopełniono 
tranzakcji.

Z końcem giełdy.

żądano płacono

Obligi skarbowe rs. 100 . . . ■ ■
4°/0 L. zast 3 okr. ser. I i II. . —• 100.
5°/0 L. z. nowe z r. 1869 duże. 99. 9915 98 85

„ „ „ małe. 98.90;-99 99.10 98 80
Listy zast. m. War. serji I. 92 65 92 90 92 60

» , , , U. 92 50 92.20
91 50 9165 91 3>

Listy zast. m. Łodzi serji I i 11 —.
4°/, List, likwidacyjne duże . . 86 75 85 80 87. 86 60

n n Białe . . —, —.
Bil. Bank. Ces. ser. 1. II. i IH . — 97.75 96 —,
Rog. Poż. Prem. z r. 1864 . . —. —. ——

„ „ z r. 1866 . . —. —.
5’/o Listy zastaw, rossyjskie —. 116 75 115 50
Pożyczka wschodnia............ 94.85 95 50 —.

Akcje i Obligacje. Dopełniono 
tranzakcji.

Z końcem giełdy

Ake. wid. tow. Ros. kolei żel.
za rs. 125............................

żądano | płacom*

238
Akc. dr. żel. War.-W. rs. 100 80 _
Akc. dr. żel. War.-B. rs. 100 81.
Ake. dr. żel. War.-Terespolsk. — 130.
Ake. dr. żel. Fabr.-Łódzkiej —, 112 50
Akc. Banku Hand, w Warsz. —. 252. 250
Akc. Banku Dyskont, w War. 250 252 250
Akc. Banku HandL w Łodzi — —,
Akc. War. Tow. ub. od ognia _ e ___
Akc. War. Tow. fabr. cukru 603. 550.
Akc. Tow. tab. cukru Józefów 248.
Akc. Dobrzał. T. fabryki cukru —. —, 500.
Akc. T. Lilpop, Rau i Loew. _ . _
Akc. Towarzystwa fal machin —. —. _ ,
Ako. Towarz. Łazien 1 Łaźui —.

Wartość kuponów od listów zast. 22’/, nowych 27’/, zastawnych m. Warszawv ser. I i II 1405/i« *• Łodzi 11O'/18 
listów likwidacyjnych 45% obligów skarbowych 112% pożyczki prem. lej emisji 148% 2ej emisji 85%

B«zazww3gsaaaei««e»MranimHMManmKMe»nroria<PTOWjeil*aioniwcnMnirf rjzTięCTrreOTemeHęoegmii.iww i iiiaiiiiijmę >■ m jgą-.t

gPMWMIMiŁE HASZYNY BO SZICU, SPłlZEDIJE POLLACK, SCHfflDT. KRAIflWSKIE-PRZEDMIESCIE Kr 7.1
CENY TARGOWE j 

(franko skład kupującego), podane przez dom I 
handlowy Stanisława Ostrowskiego i S-ki— 
Warszawa dnia 9 lipea r. b. Pszenica: 
za korzec funt. 242, pstra od .— de . —; 
jasno-pstra od 7.2» do 8.30; biała ed 8.14 
do 8.75; wyborowa od 9.W do 9.40; Zyto: 
wagi 232, polskie od 5.10 do 5.40; ressyjskia 
od 4.40 do 5.10; Groch: wagi 262, kuchen­
ny od do 6.21, na paszą od .— do 5.57%; 
Jęczmień: 202 od 3.23 do 3.88 Owies: 
wagi 142, od 2 83 do 3.15; Wyka: wagi 
262, od .— do ; Rzepak: wagi 210 
od  do # 30, Rzepik: wagi 210 od .— 
do 900; Koniczyna: wagi 250 biała 
od .— do ,—, czerwona od —. de. ■—

— Wysososc wmfr aa Wfale swp 2 e. U.

SYNLYCY 
massy upadłości Nychy Gezundheit, 
z rozporządzenia Sędziego Kommisarza, po­
dają do wiadomości, że dnia 3 (15) Lipca re­
ku bież. o 3-eiej po południu i dni następ­
nych o tej samej godzinie, codziennie z wy­
jątkiem sobót i niedziel, aż do ukończenia 
sprzedaży, sprz dane będą przez publiczną li­
cytację w sklepie Nychy Gezundheit, przyi- 
liey Nalewki pod Nr 23, w dworcu Wildera, 
lóinego rodzaju tewary łekeiewe, wełniane, 
perkaliki. muśliny, chustki różnege gatunku, 
szale, półaksamity i t. p., jak również urzą­
dzenie sklepewe, za getówkę, która wypłacę- 
ną być winna, zaraz po przybiciu ceny. ■

J. Kwiatkowski. Adwokat przysięgły. 
Henryk Zylberlast.

1-1 — 13082 —
STAN POWIETRZA

Dzii rano ciepła st 9, w południe 15 
Reomura (757 Odmiana.)

TEATR WIELKI.
Dziś: W Alpach.— Jestkm Zabójcą! 

Maź Pieszczony. Jutro: Straszny Dwór,

Dziś: Sullivan —Kupiec Wenecki. 
Jutro: La morte civile.

Teatr ze Lwowa:
ELDORADO.* Dziś: I radość prze­

strasza, komedja W 2-ch aktach.—Piękna 
Galatea.—Jutro. GiraudCld- pora komicz­

na w 3 aktach. 

Dolina Szwajcarska.
Jutro w Sobotę dnia 13 Lipca r. b.

PROGRAM 
SWFONICZREGO 

Kort Bil®.
Pomiędsy innenr wykonane będą:

Uwertura z op. „Abemcersgowie," Cheru- 
biniego.

Nr 4 i 5 z mueyki do balotu „Prometeusz11 
L. Beethorma, eelo na erfie wyknna 
panna Jansen, na wiolonczelli nadwor­
ny wirtuoz LObeek, na llecie p. Koh­
ler?, na klerynecie p. Klotach, na fa­
gocie p. Valerius. . -r .

a) Danse ruaeabre (Taniec szkieletów), Ka­
milla Saint-Sailnsa.

b) Tańce węgierekiu, G-mell, D-dur, Brahm­
sa, inst u ent >wal Ludwik Grossman.

W lesie, Symfonja Nr 3 z F., Joachima 
Raffa

Początek e gadzinie 7- mej wis- 
czarem, w Niedziele i Święta e go­

dzinie 6-tej wieczorem.
We Wtorek, 4 (16) Lipc* r. b. Wieczór- 

R. Wagnera. — We Środę wieezór Bee 
thovena.jDnia 17 (29) Lipca 1871 r.

Ostatni Koncert.

Warszawski rzeczny YacMlit
W Sobotę dnia 13 b. m. wieczorem, o go­

dzinie 7% przejażdżka członków z ich ro.- 
dzinami. Koncert i tańce. — 12919 —

w wieku lat 14, umiejący czytać i pisać, do- 
brei konduity. Potrzebny jest do Fabryki Cu­
krów i Czekolady F. Anczewskiego. Nie­
cała Nr 4. 1-3 — 13099 — 

Z dniem 8-m Lipea r. b. 

REDAKCJA
Tygodnika Mód 1 Powieści Pr .yja- 
cielą Dzioui, Tygodnika Rolniczego, 
oraz Drukarnia E. Skiwskiego, prz - 
■iesione zostały na ulicę Chmielną Numer 
1530 (nowy 20). 1-3 — 12998 —

—r% ~rr~ n n -------------- ————~ .* ■'»■■■»■ —owo

Restauracja z Ogrodem 
jeat do sprzedania, z wszelkiemi utensyljami, 
za bardzo nizką cenę, z powodu wyjazdu.— 
Wiadomość w Kioska róg Nowego Światu i 
Alei Jerozolimskich. —13071—1—3

Ód 1852 roku,
egzystujący przy ulicy Miodowej Skład Kwia­
tów i Piór mojej fabryki, przeniosłam na u- 
lisę Długą Nr 16, wprost cerkwi i takowy 
zawsze zaopatrzony w wielki wybór, mam za­
szczyt i nadal polecić łaskawym Damom, u 
których zjednałam sobie uznanie za moje 
wyroby. W. Zadzińska.

» 1-12 - 13040 -

Rs. 6,000
, jest do wypożyczenia, lub częściowo po To­

warzystwie miojskiem. WjadomośA,w sklepie 
u W-go Winiarskiego, nli a N.wy-Świat pod 
Nrem 62. —13088—1—2

; DOM
1 bez długów, z frontem do mnrowanla. doeho- 

dny, do spiz-dania Wiadomość, ulica Grzy­
bowska Nr 24, u właściciela —13058—1—3

Kawiarnia
w każdym czasie, jest do sprzedania. Ulica 
Przechodnia Nr 1, wiadomość na miejscu.

—13083—1—3

jgst Garnitur Mebli, 
używanych i nowych urzędowej roboty, Szeslong 

, w skórze prawdziwej i dwie Kojumny. Ulica
Królewska Nr 19, u Tapicera. —13090—1—6

iW* kolonja
we wsi Wola i Czysto pod Warszawą, pół 
godziny drogi od rogatek, z domem o 4 poko­
ikach, nowo i starannie wzniesionym, morgów 
3 ziemi ogrodowej, z kresteno ą, do sprzeda­
nia. Wiadomość, ulica Grzybowska Nr 24 
nowy, u właściciela. —13059—1—3

Potrzebne są 

do fabryki Kwiatów Henryki Daniłow­
skiej Nowy Świat, Nr 72, dom W. Estraj- 
ehsra. 1—3 — 1 069 —

Jest do sprzedania lub do wynajęcia

WILLA
z ogrodem, składająca się z 7-miu pokoi i 
■wszystkich wygód, przy u’:cy Pięknej Nr 32. 
Wiadomość ha miejscu od 3 do 6 po południu. 

, -13070—1-3 

i Hapyfl Obuwiu Damskiego" 
w Geścinnym Dworzo, za Żelazną Bramą Nra: 
54 i 55, z aałem urządzeniem eieganekiem, 
z towarem lub bez, zdatny na każdy proceder, 
w miejscu nader hand owem, de sprzedania. 
Wiadomość, ulica Grzybowska Nr 24 nowy, u 
właściciela. —13060—1—3

■ Powóz i Kareta 
poczwórna, prawie nowe, z powodu wyjazdu 
są do sprzedania. Wiadomość przy ulicy Ma- 
rjańskiej Nr 2, między godz. 3 a 5 po połu­
dniu,—stróż wskaże. —13074—1—3

Sprzedaż materjalów

BUDOWLANYCH
. Twarda Nr 1S

Wapno,—Cement-portland,—Cegła o- 
i gnlotrwała i zwyczajna,—Kafle,—Dachów- 
. ka,-Gips,—Piasek, —Glina, —Smoła ga- 
! rewa,— Tektura »mołowcowa.—Trzcina, 

Liście do ubierania klombów 11. d.
Wszelkie zamówienia spełniają się natyeh- [ wbst._________________  6-6- 11186 -

-tStóg Do sprzedania
różne Mcbłe i Lustra,

mało używane.
Marszałkowska Nr 48, w bramie na 1-m pię- 
t ze od frontu —122O5—3—6

POKÓJ
z przedpokojem i kuchnią, umeblowane, z for- 
tepianem lub bez. każdego czasu do najęcia; 
wiadomość, Nowolipie Nr 28 domu, u Rząd 
domu. —12491—3—3

1 Przy ulicy Nowy-Świat pod Nrem 46, je-> 
do wynajęcia od i-go Października r. b.

LOK A L,
całe drugie piętro, składające się z 8-miu 
pokoi, gabinetu, garderoby, przedpokoju, ku­
chni, 3-ch sehowanek, piwnioy, komórki na 
opał, z górą wspóluą. Wiadomość u właści­
ciela. —12424—3—3

Dnia 9 Lipea zginął Chłopiec 'WJ

Władysław Gzerniewicz 
wieku lat 5, włosy jasne, »ezy niebieskie u- 
branie ciemne, w bucikach i czapce. Ktoby 
wiedział • takowem, niech da znać pod Nr61 
aliea Gęsia, dom A isaskiego —13055 i j 

—Bastg-aagaaai

i Akuszerka E. J.
b. Podatarzea Instytutu Położniczego, ma Po­
koje osobne dla osób spodziewają.eyeh sję 
słabości, za etnę umiarkowaną. Podwal Nrl6 

—13050-1-3
i Do wynajęsia zaraz

r b.TTTi
Chr.^0'’0’ * ««ługą i samowarem.—

. v JLieiia Nr 1, w bramie na prawo, tnieezka- 
nia Nr 33. —13080—1—3

Z powodu wyjazdu
I F O K Ć> J-

duży, z meblami, do wynajęcia na miesiąc lub 
dłużej, za rs. 8. Ulica Freta Szeroka Nr 5, 
mieszkania 10 —13086—1—1

Pokoje 3 lub 2 
z meblami i fortepianem lub bez, są do wy­
najęcia kaidego czasu przy ulicy Elektoralnej 
Nr 13, na 2-m piętrze. —12984—2—2

Nowy-Świat Nr 58.

Dwa Pokoig, 
kuchnia i przedpokój, umeblow^ p. od­
stąpienia w każdym ozasj-; du j_g’o Wrieżnia 
Wiadomość bliższa ’1 stróża. 12992-----2 .

, POKÓJ
obszerny, może być z meblami, do odnajęcia 

I zaraz. Wiadomość pod Nrem 1, Mazowiecka, 
drugie piętro, mieszkania Nr 20 —12971—1—

. ’ 1
■ złożono i 5 i 6 pokoi, z w odociągami, zlewa- 
i mi, gazem, piekarnią, pralnią j wgjajgiejni 

wygodami, są jesz<-z« do wyn-ijęcia przy ulicy
‘ Marszałkowskie: Nr 52, oraz Sklepy z wsnel- 

kiomi dogodnością®:, z mieszkaniom lab bez.
I __ _______ —13075—1—8

W biizkoćei Saskiego Ogrodu, są do wyna- 
ję-ia w każiym czasie

LOKAL E!!!
po 2, 3, 5 i 6 pokoi, z wodociągami, zlewami 

, i wszelkimi wygodami, «a bardzo przystępna 
cenę. Wiadomość na miejscu przy ulicy Ma- 
rjaaskj. j Nr 2 a —13073—1—9 

Przybłąkał się w zeszłą Niedzitlę

i mały Piesek pokojowy.
Odebrać go można za udowodnieniem i zwro- 
tern kosztów na Szmulowiznie pod Nrem 72,

• od właściciela domu. —13022—1—1

1 W* > M
’ duży, czarny, wabiący się Duglas, ze skałką 

na prawem oku, zaginął — Kto go odprowa­
dzi na ulicę Kruezą Nr 12, mieszkania 12, 
otrzyma 10 rs. nbgtody. i—13008

h
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ALBERT CRONER
Z WOLDENBERGU W PRUSSACH

ZAMECZKI

Jest do sprzedania

Jest do odstąpienia zaraz:

Dostawcy, którzyby mogli zna­
czne partje beczek do nafty (petro­
leum) dostarczyć, racząsię zgłaszać 
do 16-go b. m. do mieszkania mo­
jego, w Hotelu Victoria, na Zielo­
nym Placu Nr lokalu 31.

za 150 rs. rocznie.
Wiadomość u stróża ulica Elektoralna nr 47 

2-2 — 12008 —

dla kupna, na pierwszorzędnych ulicach War­
szawy, na dogodnych warunkach, bez pośre­
dnictwa osób trzecich. Adresy pod lit T. 8. 
w Cukierni Vineentin, ulica Miodowa.

-18043-1-1

Nauczyciel domowy, 
potrzebny zaraz do Zakładu Naukowego na 
prowincję. Wiadomość Hotel Dziekanka Nu­
mer 4. 3—3 — 12800 —

od 80 krów, znajdujących się w jednym fol­
warku, odległym ed Warszawy 59 wiorst — 
od drogi bitej wiorst 7, jest do wydzierżawie­
nia każdej chwili. Bliższa wiadomość w Re­
dakcji Gazety Handlowej. —13062—1—3

bardzo mało używana. Wiadomość, ulica Zło - 
ta Nr 19, u stróża. —13054—1- 1

Mieszkanie i Kantor przeniosłem na uli­
cę Marszałkowską Nr 79, do domu W-go 
Emanuela Wolff, na drugie piętro w bramie

Maksy mil j an Rubinstein,
Starszy Agent Przysięgły Giełdy, 
Agent ubezpieczeń.

1—1 — 12561 —

Ktobj posiadając w gotówce.

Parę tysięcy rubli 
chcia! oteorzyć filją najkorzystniej­
szego interesu, otrzyma dogodne wa­
runki i odpowiedni kredyt. Offer ty 
pod lit. Tetta proszę składań w Re­
dakcji Kurjera Warszawskiego.

1—3 — 12962 —

z wszelkiemi ntensjljami i zapasami, złożona 
z trzech szynków, jako to: Marymont, Słodo- 
wiec i Buraków, w gminie Młociny. Wiado­
mość powziąść można o bliższych szczegółach 
u teraźniejszego dzierżawcy, we wsi Mary- 
moneie. —18039—1—1

Do sprzedania

Majątek Ziemski
w Gostyńskim, w glebie pszennej, w pośród 
cukrowni, 5 wiorst od kolei, około 50 włók 
mający, z lasem, łąkami, pałacykiem, ogroda­
mi, wybornie zagospodarowany. PP. Reflek- 
tanei zechcą zostawić adresy swoje w Redak­
cji Kurjera Warszawskiego pod lit. 0. 0.

-13018-1-3

Zmiana Lokalu
BIURO

JeneralBBj Reprezentacji 
dla Królestwa Polskie­

go i zachodnich tu- 
boruj i

Rossy jskiep Towarzystwa 
ubezpieczeń kapitałów 1 do­
chodów, egzystującego cd 
1835 roku przeniesione na 
ulicę Królewską Nr 6, dom 
W go S trassburger.
Ehniljan Rozejowshi.

2—3 — 12995 —

ft DLA MYŚLIWYCH! ■**Q
• Szczenięta Pointr Angielskie, 
JJ Wv AaYnyeh psach do polowania. No-
• J'bwiat Nr 7, gdzie ekwipaże.
• 1-6 — 23030 —

przyjmują się do roboty lub do krajania ubio­
ry damskie, dziecinne i wszelka bielizna.— 
Tamże potrzebne są Panny do krawiecczyzny 
i do nauki. Chmielna Nr 1, w bramie napra­
wo, na dole, mieszkania Nr 30.—13079—1—3

Salon z otorna Altowa, 
Passaż i duża Kuchnia, z wodociągiem 
i zlewem, na parterze, do wynajęcia 
w blizkości Saskiego ogrodu, na mie­
sięcy 3. Wiadomość przy ulicy Orlej 
Nr 2, w kantorze W-go Z. Doliwa.

1—3 — 12963 —

Szkoła Hęzka trzy klasso- 
wa w m. Kutnie

przez
Franciszka Gajewskiego

utrzymywana
Przygotowuje uczni do szkół realnych i gi­

mnazjów klassycznych, a w razie potrzeby 
kształci młodzież teoretyczno - praktycznie, 
nadto pensjonarze 1 przychodni korzystają 
,z konwersacji w językach niemieckim i fran- 
cuzkim. Zapis odbywa się codziennie do go­
dziny 2 giej po południu.

2—5 — 12801 —

Porozumieć się można: zrana od 9—12. 
po południu: „ 2— 5.

„ „ . — 13115 —

do portmonetek, bucików, oraz pantofli, po ce­
nach najprzystępniejszych, sprzedają się przy 
ulicy Erywańskiej Nr 12, w prawej oficynie, 
mieszkania Nr 14.—Tamże Maszyna szew- 
cka i do skórzanej galanterii, bardzo mało 
używana, do odstąpienia za bardzo umiarko­
waną cenę. —13023—1—3

Kantor Strcczeń Ślących 
ot CZAJKOWSKIEGO 
UlievI?yw?ny Pywzemnie od lat kilku, przy 
Mini kapitulnej, P°d Nr 3, przeniosłem na 
ltd p Elektoralną pod Nr 1-szy, wprost Bau- 
i ('K0’ zawiadamiając o tim JJWW. 
^*01 W' ■Państwa, iż zaszczycając mnie dotąd 
czyż, ?aul'aniem , mam honor oświad- 
Uł»’ 4e dotąd tak i nadal będę się sta- 

tósłużyć na ieh względy.
2 winnem uszanowaniem

D- Czajkowski.

STAfflSŁAWA BAUM
przy ulicy Elektoralnej Nr 5 

(naprzeciw Banku)
Nadszedł świeży transport

CEMENTU Portland Angiel., 
Robina et Comp. w Londy­
nie;

CEGŁY i GLINY ogniotrwałej; 
KOKSY i WĘGLI kamien­

nych i kowalskich, oraz 
TEKTURY amołowcowe i 
BLACHY żelazne do krycia 
dachów. —0 — 4620 —

komitet towarzystwa

Resursy Obywatelskiej
?ca r. b. i dni następnych codziennie 

6 do 8 wieczorem w kancellai

Nr 58, wydawane będą 
hypotecznych sturublowj rj .

Opłatę hypotecznego długu, dowody__—
"‘(,r należnych procentów, przy ezem procent 
** pierwsze półrocze roku bieżącego gotowi- 

uiszczony będzie. — Właściciele rzeezo-

Dyrekcja Dróg Żelaznych 
Warszawsko-Wiedeńskiej 
„ i WarszaWBjijostoj,

^niu I? <30) b. ®. 0 godzinie 3*/z P° 
uanin, odbędzie eie w Kaneellarji Zawia- 

i <*^ey 61acj’ Warszawa, głośna in plus liey- 
W<iia ?a- BPrze<ł«ż różnych przedmiotów w po- 

z*eh i na stacjach dróg żelaznych W eią- 
JL *°ku 1878 przei passażerów pozostawio- 

)C1t& dotąd mimo ogłoszeń nieodebranych.
JA®y ebęć kupna zechcą się ze- 

w dniu i miejscu wyżej oznaczonem, 
Ron “licyt6wane przedmioty, po uiszczeniu 

'"’izną najwyżej postąpionej oferty, zaraz 
wydawane. 1—2 — 13034 —

2 • 11 w S
hest d^^Sf Warsztatem, piwnicą i komórką, 
flo,n<’ść »7 ■•lę.c,a w Mokotowie Nr 85. Wia- 

a mipjscu. —13015-1—1

Przybywszy z prowincji, otworzyłam Mleczar­
nią przy ulicy Nowy-Swiat Nrl, gdzie można 
dostać trzy razy dniem Mleka prosto od kro­
wy po kop. 9 kwarta; dojenie o 7 rano, 12 
w południe i 7 w wieczór, a także Mleka kwa­
śnego i Śmietanki. —13031—1—3

UCZEŃ
który otrzymał patent z ukończonych 6 eiu 
klas szkoły Realnej Warszawskiej, żyeoy so­
bie udzielać korrepetycji lub też przygotowy­
wać uezni do której z klas tejże szkoły za 
pieniężnem wynagrodzeniem albo za stół i 
stancję w Warszawie na czas wakacji Inb 
dłużej. Osoby interesowane raczą zostawić 
swoje adres a w Redakcji Kurjera Warszaw­
skiego pod lit. E. G. 3—3 — 12330 —

angielskie są do sprzedania. Ulica Pańska 
Nr 32. Wiadomość na miejscu.

—13021—1—3

®a honor zawiadomić, iż w dniu 3 (15) Li- 
Sea r. b. i dni n&stępnyeh codziennie od go- 
uriny 6 do 8 wieczorem w kaneellarji Re- 
•OfRy przy ulicy Krakowskie-Przedmieście 
Pod Nr 58, wydawane będą właścicielom obli- 
ęćw hypotecznych sturublowyeb, wystawionych 
?a opłatę hypotecznego długu, dowody na od- 

*"r należnych procentów, przy 
pierwsze półrocze roku oieżi

ZDSk h'a^______ u - Aa J>
_ *■ —•««VCUU V UHUZiIC. ”” TT 1WOUIV1VIO X LVVilV-

“leh obligów zgłaszać się winni osobiście, 
też przez pełnomocników zaopatrzonych 

* plenipotencję prywatna, na której własno- 
tj^ność podpisu poświadczoną być ma przez 
■*®tarjuBza, lub Władzę Policyjną, lub też przez

• eę° z członków komitetu Resursy — cesje 
obligów przez osoby na imię których są

•^Stawione na rzecz osób trzecich, poświad- 
«one być winny co do własnoręczności podpi- 

Przez Notariusza. — Przy tem komitet ma 
nor zawiadomoć właścicieli obligów, iż 

y.“3 (15) Lipca r. b. to jest w ponie- 
rii 0 £óaz. 5-tej po południu, w kacela- 
J* Resursy, wobec członków komitetu i 1^- 
, ®zei>t®atów Towarzystwa, odbędzie się wy- 

cv„5an,e obligów do spłaty .przypadać mają-
♦ na'eżność za obligi wylosowane w dniu 

?! ‘SPnym, to jest we wtorek dnia 4 (16)
7’ wylogitymowanym właścicielom tako- 

W kaneelarji resursy wypłaconą będzie, 
właściciel obligu przy losowaniu obe- 

jpt® być może. Dyrektor Jasiński, czło-
4 komitetu, sekretarz Z. OstrowskL 

 3—3—12679

IMAM K
zdrowe, ze świeżym pokarmem, bez żadne­
go długu, w każdym czasie dostać można. 
Ulica Grzybowska Nr 22. — Akuszerka Pio­
trowska. —12843— 3—3

Pod Nrem 28 przy uliey Nowy-Świat

Mieszkanie
tylko co skończone, z elegancją i wygodami, 
3 pokoje z przedpokojem, w drugim pawi- 
Ijenie poprzecznym, wodociąg w miejscu, zaraz 
do najęcia.—Od 1-go Października r. b. Do­
mek w ogrodzie, sam w sobie, z ogród­
kiem owocowo-kwiatowym, z widokiem i po­
wietrzem od Foksalu, złożony z 5 pokoi na 
dole, a dwóch na górze, kuchnią, śpiżarnią, 
werendą oszkloną, niszem i innemi aogoino- 
ściami. —13057—1—3

Propinacja,
trzech szynków, jako to: Maiyment’ Słodo-

___  Jest do sprzedania

Fortepian
o 6-ciu oktawach, w zupełnie dobrym stanie, 
za rs. 50. Ulica Chłodna Nr domu 37,—wia­
domość u stróża. —13067—1—1

Z powodu nieprzewidzianych okoli­
czności, Jest do odstąpianiaodl5 
Sierpnia lu,b 1-go Października r. b. 
w domu przy ulicy Przejazd 
Nr 619 na 1-sze piętro od frontu no­

wo odrestaurowany 

APARTAMENT
zawierający: Ośm pokoi, duży salon 
z gankiem, pasaż, dwie alkowy, ku­
chnia, oddzielna góra, piwnica i 
drwalnia, (może być do tego staj­
nia i wozownia). Wiadomość u Rząd­
cy domu. 3—6 — 12618 —

Jest do sprzedania 

fortepian 
za Dr,/“ dobrym stanie, o 6 i pół oktawy, 
Nr 3 cenę. Wiadomość, Elektoralna

łiandlu bielizny. — Tamże są do 
J®, 7*5?? <£wa piękne kawalerskiePcko- 
£!lsążpI?tld21e'I|em wejściem, przedpokojem i 

—13044—1—3

zawi.a • koni w Janowie
dzie w ®!a? że We wzmiankowanym Zakła-

(l'-!i E;Vr2e«n>a r. b. takowa odbędsie się 1 
«ych Riearponia j Ogólna ilość koni, mają- 
ttbie Wynosi 31 s^tuk, w tej 11-
toh k ^}etów stadnych, 8 czteroletnich i 3 
Zać.7- ’ \m.ałeb Stadnych, 6 czteroletnich 
Hikaoi Dywr1 4 młodych klaczek. Kommu- 4 do BU? k°leją Żda2ną TeresP01-

Zartądząjący Zakładem, 
Jenerał-Major Siwers.

1—3— 12977 —

1-1

Falrjta Kapeluszy i Waty, 
przeniesioną została z ulicy Marszałkowskiej 
na róg ulicy Oboźnej i Krakowskiego-Przed- 
mieścŁ Nr 4. u Leśniewski.

-13076—1-3
Potrzebny

Pod bardzo korzystnemi warunkami 
poszukuje się 

Mężczyzny lub Kobiety, 
zdolnych do prowadzenia interesu niciaaego i 
krótkich towarów. Oferty przyjmuje redakcja 
niniejszego pisma pod lit H. L. 12.

1-3 —13061 —

GODNE

W każdym czasie do odstąpienia na lat sześć

75



8

Warsz.-By dgoska:

St Petersburskie Towarzystwo Ubezpieczeń

1-1

Cena rs. 1, z

8
5
9
8
9

Odchodzą z Warszawy:
Warsz.-Wiedeńska:

m. 
m. 
m. 
m. 
m. 
m. 
m.

po poind, 
rano, 
wieczór.
po poind, 
rano, 
rano, 
rano.

33 wieczór.
56 rano.
15 wieczór.

5 po poiud.

do Warszawy: 
m. 15 rano.
m. 55 po połnd. 
m. 30 rano.
m. 30 wieczór.
m. 40 wieczór.

2 w. 45
m. 30
m. 7
m. 36
m. 39

53
20

Śledzie Pocztowe,
tegorocznego poiowu, stale otrzymuje handel

Statek odchodzi z Warszawy do Płocka: w Poniedziałki, Środy 
Piątki o godzinie 9-tej rano;

Z Płocka do Warszawy odchodzi we Wtorki, Czwartki i So­
boty o godzinie 5-tej rano.

W Drukarni Kuriera Warszau-skiego.— L'i&c, Teatralny Nr 473c (nowy 5), Aobbojcuo Heuaypoio Bapmam 30 unm <12 lieją) 187S r.
Redaktor Wacław Szymanowski.— Wydawca Gustaw Gebethner. Patrz a^atek.

m.
m. 
m. 
m. 
tu. 
m.

g. 
g- 
g- 
g- 
g- 
g- 
g- 
g- 
g- 
g- 
g-

Przychodzą 
. o 
. o

Warsztat mechaniczny 
reperacji maszyn do szycia 

w tych daiach zostił przeniesiony z Krakow- 
skiego-PisejmieśJa na ulicę Senatorską Nr 
20, naprzeciw kościoła Ś-go Antoniego, dru­
gie podwórze, poleca się

„ „ W. J. Olszewski.
3-3 — 12671 —

JBichal lloticand.
________________ — 12975 —

g- 6 
g- 11 
g- 5 
g. 10 
g- ł
g. 2

10
3
9
9
6

11
7

. o
. o

m. 15 rano
m. 10
m. 45
m. 30
m. —
m. 35
m. 45
m. 14

45
11
30
43
8

38
38

m. 48 po południu pocztowy . ,
m. 13 wieczorem towarowo-osob.

Nr 5.
8669—41—0

pośpieszny 3 klasy . . 
rano osobowy 4 klasy . . . 
po południu oseb.-miej. 3 k. o 
wieczór kurjer 2 klasy ... o 
rano osobowy .4 klasy . . 
po południu kurjer 2 klasy 
po poiud. osob.-miejsc. 3 k. o 
rano pocztowy 3 klasy ... o 
po południu kurjer 2 klasy, o 
wieczór osob.-towar. 2 i 3 k. o 
rano pasażerski 2 klasy . . o 
wieczór pasażerski 3 klasy o 
wieczór pocztowy 3 klasy . o 
wieczór pocztowy............... o
rano towarowo-osobowy

9
8
1
6
3

g. 10
g* 7
g. 10

o g. 9
o’g. 5 . .
o g. 5 m. 44 rano.

Praktyczne i trwałe
MASZYNY DO SZYCIA 

wszelkich systemów jak dotychczas taki nadal 
w (Składzie Fabryki J. A. Kraszewskiego

Krakowskie-Przedmieśeie Nr 69.

Miody Człowiek 
z kaucją 

żonaty, mający język polski, ruski, nie®1'*-8: 
ki, angelski, rachunkowość i buchhalterj? 
mogący przedstawić świadectwa pierw6Z°rJ’, 
dnycn domów przemysłowych, poszukuje ,f jj 
sownego zajęcia w Warszawie, na proff!?J. 
lub w Cesarstwie. Łaskawe oferty pod '' 
rami M. F., przyjmowane będą w Kiosk0 
rogu L szna i Rymarskiej.

2—8 — 12936 —

o 
o 
o 
o 
o 
o

. „ » o g.\5
Warsz.-Terespolskaio g.

„ o g-o g. 
WarsŁ-Petersburska: g.

„ o g.
Nadwiśl. do Mławy: o g.

” . — " . 0 g- 6
„ do Kowla: o g. 12
•Vs rrr z<r °8-

W powołaniu się na powyższe zawiadomienie Zarządu St Petersburskiego To­
warzystwa Ubezpieczeń, pozwalam sobie polecić usługi swoje osobom pragnącym 
przystąpić do ubezpieczenia na życie w temże Towarzystwie.

St. Petersburskie Towarzystwo ubezpieczeń z kapitałem zakładowym rubli sr. 
2,400,000, oraz ze zn. cznemi rezerwowemi funduszami, przyjmuje za składkami u- 
miarkowanemi.

A. Zabezpieczenia na wypadek śmierci, dające każdemu ojen rodziny możność 
pozostawienia swym spadkobiercom pewnego kapitału, płatnego natychmiast po je­
go śmierci.

B. Zabezpieczenia we Wzajemnych Stowarzyszeniach na przeżycie, które naj­
korzystniej zastosować się dają dla zapewnienia summ posagowych dla córek, i ka­
pitałów dla synów w celu ułatwienia tymże przyszłej karjary, jak niemniej w ogó­
le do zapewnienia każdemu funduszu na starość.

C. Zabezpieczenia kapitałów stałych i dochodów dożywotnich. 
Wszelkie objaśnienia i druki żądającym, udzielam bezpłatnie. 
Biuro podpisanego tymczasowo przy ulicy Solnej Nr 18.

Przysposobienie i sprzedaż niżej wem'en 
rego środka, jako niezawierająoego w 
składzie części szkodliwych dla zdrowia 
zwału się na ogólnych zasadach handlu*

OPALINE
Tak nazwany płyn amerykański i 

nadzwyczaj skuteczne na udelikatnienie * [ 
rzy, spędzenie piegów, plam, ozaleni^j 
wszelkich wyrzutów, dostanie przy ulicy 
ksandrja Nr 4 u pani Szwareer.

3—6 — 11549 —__

ZAWIADOMIENIE
FABRYKI POWOZÓW
Z dniem 8-ym Lipca r. b. rozwiązałem współkę moją z p. K. Berger 1 Fabrykę 

Powozów prowadzić będę sam nadal w tern samem miejscu LESZNO Nr 26, pod swoją 
własną firmą, gdzie posiadam wielki za zapas powozów gotowych, z czem polecam się ła­
skawym względom Szanownej Publiczności. H. GEYER.

‘ 2-6 — 13009 —

GŁÓWNY SKŁAD
KROPLI AMERYKAŃSKICH I ELIKSIRU

od bólu zębów

(ievlioviueLL.
Mam honor zawiadomić WW. PP. Doktorów, jako też osoby udające się na 

kurację do Ciechocinka;, że z dniem 1-m Czerwca r. b. jak lat poprzednich, otwo- 
izoną została ekspedycja Wód naturalnych z mego składu w Warszawie, przy ulicy 
Senatorskiej Nr 11 egzystującego. Wody wydają się zimne i ogrzewane, oraz Ser­
watka. Na abonament zapisać się się można w Aptece mojej w Warszawie lub też 
aa miejscu w Ciechocinku, u zarządzającego ekspedycją

5—6—12186 H. Kucharzewski, Mag. Farm.

ORAZ

Ubezpieczeń dochodów i kapitałów
ma zaszczyt podać do publicznej wiadomości, że zamianowało przy swojej Jeneralnej 
Ajenturze w Warszawie pana Michała Rotwanda, Inspektorem dla gałęzi ubez­
pieczeń na życie.

Biuro Jeneralnej Ajentury znajduje się przy ulicy Senatorskiej Nr 22. 
Zarząd St. Petersburskiego Towarzystwa 
Ubezpieczeń.

St. Petersburg, w Czerwca 1878 r.

Doktór J. Sznabl, 
zmienił mieszkanie na Krakowskie-Przedmie- 

ście Nr 81 nowy, gdzie obecnie Apteka 
W-go Szteinerta, zwana Królewską, wejście 
przez sień z obrazami, na 1-sze piętro od 
frontu. Przyjmuje chorych tak jak dawniej od 
8 do 9 z rana i od 3 do 5 po południu.

2—3 — 12868 —

rowwmw* wstawia, plombuje, leczy, 
Bf Tl I i Uf wzmacnia , czyści, wyrywa f Bi IJ W bez żadnego bólu podług naj- f ii H | nowszego sposobu, za cenę 

IiJjU 1
* Bocha, mieszkania Nr 9, od 

frontu, naprzeciw Teatru. 4—6 — 12552 —

MAGAZYN BIELIZNY
WSTĄŻEK I UBIORÓW DZIECINNYCH

M. CALATI,
przeniesiony został dnia l-go Lipca 1878 roku 

na ulicę Czystą Numer 6, wprost Saskiego Placu 
Magazyn ten aaopatrzoay jest w najmodniejsze towary na sezon bieżący. 

tJ - 5—12 —110& — 

Warszawska Agentura Ogłoszeń 
RAJCHMAN I FRENDLER 

mieszcząca się dotąd przy ulicy Nowozielnej, Nr 40, z dniem 11-tym Lipca, przeniesioną 
została na ulicą Senatorską, Nr 32, dom W-go Epsteina. 1—3 — 13087 —

(Przysposabianie i sprzedaż niżej wymienionego środka, jako nie zewierająeego w 
składzie części szkodliwych dla zdrowia, aprobowane przez Petersburskie i Warszawskie 01 
dyczne władze, na ogólnych zasadach handlu). . #

NAJPIĘKNIEJSZEJ OZDOBY 
bienia włosowych korzonków i jest przewodnikiem stopniowego ogołocenia głowy z 
Dla zapobieżenia temu zalecamy znaną od lat kilku Wodę Ateńską (tylko nie npuy[“d 
wą), po użyciu której włosy natychmiast oczyszczają się zupełnie i pozyskują poły* 1 mięK°*r 
je wab(!,“na rg - x przeSy}^a na prowincję rs. 1 kop. 50 — Główny Sktad Wody A^ 
kiej w Magazynie a la Renaissance, przy ulicy Wierzbowej w Hotelu Angielski®- 
Uważać podpis: Le premier Agent Dobjanskt .... . , , . ,anr

Tamże sprzedaje się słynny TOPOL1N, bystro działający na porost włosow 
biegający gwałtownemu ich wypadaniu. Cena rs. 1, z przesyłką rs. i kop- 50. — 5164-^,

KANTOR EKSPEDYCYJNY 
OKAZ

SKŁAD KOMISSOWY TOWARÓW 

MAURYCEGO LUXENBURG, 
egzystujący od 1869 roku, pod Nr 12, przy ulicy Nieca­

łej, przeniesiony został na tęż ulicę pod r 6.
1-6 __________ — 1Z791 —

Owa Powozy
_ ."wane, cztero-osobowe z któ­

rych jeden otwarty z fordeklem, drugi landa- 
i rowy, zdatny do miasta i na wieś, są do 
t sprzedania. Ulica Nowy-Swiat Nr 38— stróż 

miejscowy wskaże. 2— 6 — 12869 —

Krakowskia-Przedmieńcie, Nr 38.
Dom W-yo Podgórskiego, naprzeciw Saskiego Placu.

Przyjęty ten prawie w całej Europie środek jako najpewniejszy i najskuteczniej®*- 
uznany przez znakomitych professorów i Doktorów, kupować można w Warszawie opr,’ 
wyżej wymienionego głównego Składu we wszystkich Składach Materjałów AP;J, 
cznych i wielu pierwszorzędnych Aptekach, w kraju tutejszym we wszystkich 
Stach gubernialnych i powiatowych, w Aptekach lub Składach Aptecznych.

Ceny są stałe na pudełkach lub flakonach z Eliksirem drukowane.
' Kupujący tuzinami pudełka lub flaszeczki pojedyńcze, otrzymują • 
sowny rabat.

W mieszkaniu mem leezę codziennie cierpiących na ból zębów bespłatnie.
4—6 — 12418 — Hippollt Majewski.

18—0 Maszyny specjalnie dla RYMARZY Skład poleca
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____  Potrzebny jest

,,,. oueznany ze sprzedażą wódek.Ulica Mostowa Nr 19. Wiadomość w Składzie 
’wódek. 3-3-1*2406—

 12802 —1-3
(

JANA JELENSKIEGO. i
■<

nia 4.

Potrzebną jest zaraz

piny Kaat&iM Infom&eyjno-SMutiaowym
B. Sargaczawssriega. Trębacka Nr 4 

wyprzćdaje.

ze wszystkiem do bielizny i przychodnie. Uli­
ca Bednarska Nr 4 newy, mieszkania 35.

—13053—1—1

Miody Człowiek, 
posiadając odpowiednie kwalifikacje, życzy 
Sobie przygotowywać ueini do gimnazjum ido 
szkół: Realnej i Junkierskiej, lub dawać kor- 
repetyeje. Adresy uprasza przysyłał poste- 
restante, lub do Redakcji Kurjera Warsa. 
P»d lit. A. W, k, —12797—2—2

Księgarnia Gebethnera i Wolffa
otrzymała na skład główny nową książkę- pod tytułem;

Rys siedmioletniej działalności

Warszawskiego Towarzystwa

.......... — do dwóch Chło]
Do Zakładu Introligatorskiego, ulita < stępnych. Wiai 

Aleksandrja Nr 11, potrzebny jest nia 4’Student Uniwersytetu,
filolog, poszukuje lekcji, przez czas wakacjiw Warszawie lub na wsi. Reflekfanci raczą 
składać zwe adreea w Redakcji Kurjera War.
Pod lit. A. B. —12823—2-3

-13049-1-1
nu—tr ■»*.«•> ukjna»e»it wnafe

Potrzebne są

potrzebne są natyahmiast do bielizny, jedna 
do maszyny Weilem, podręczne i do nauki. 
Szpitalna Nr 2, mieszkania 8.Potrzebną jest zaraz

GUWERNANTKA
Ja wieś, w średnim wieku, posiadająca język 
francuzki dokładnie, język niemiecki i muzyką 
średnią. Wiadomość przy ulicy róg Zielnej i 
“>e*nej u właścicielki demu Nr 9. Zgłaszać 

można od godziny 10 do 12 w południe.
.  —-12817—2—2

NAUCZYCIELKA
Niemka, życzy zebie u działać lekcja na godzi­
ły za obiad lub za bardzo przystępną opłatą. 
Wiadoaość w Rokemendaeji Nauczycielskiej 
L. Mieińckiej, Nowy-Świat Nr 30. 

  -12332—3-4

wydoskonalony w swym fachu, znający robo­
ty galanteryjne, z debreiai świadectwami.— 
Tamże do sprzedania Maszyna do szycia, 
systemu Pollacka i Schmidta, w dobrym sta­
nie, mało używana, za cenę przystępną.

Cena kopiejek GO
skreślił

Bill VO ŁEZTAH (Bronislaw Mayxel).
Tegoż autora są do nabyc'a n« stępujące jeszcze rozprawy i broszury z dziedziny 

ubezpieczeń:
Zasady wynagradzania szkód pożarem zrządzonych, 1873 i. kop. 30. 
ftsecz o Istocie i systemach ubezpieczeń, 1872 r. kop. 60.
O Towarzystwie wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie i jego z akia- » 

dach, 1874 r. kop. 50. ’

Nowy-Swiat Nr 4, obok Straży Ogniowej
~ Poleca dzieła wyborowe najświeższa naukowe 1 belletrystyczne w ilości do 
8500 tomów.

Powieści: historyczne Kraszewskiego. Każda w 6-ciu do 8-miu egzempla- 
fnaeh.

Abonament wszystkich książek w językach: polskim, francuzkim i rossyjskim, mie­
sięcznie kop. 75, kwartalnie rs. 2.

Abonament pism perjodycznych bez osobnej dopłaty.
„ Do abonamentu książek angielskich dopłaca się 30 kop. miesięcznie. Kaucja rs. 3.

. jy.
1 Maszyny do szycia: ręczne, nożne, rę- 
1 kan ieznicze z przyborami.

Ubrania mezkia, damskie we wszys­
tkich składowych częściach, mundury uniwer- 

■ syteekie, profesorskie, gimnazjalne i inne; su- 
' knie, okrycia balowe, letnie, chustki tureekie 

i różne inne; kapelusze.
Sprzęty i narzędzia, wazy, półmiski, 

filiżanki i różne porcelanowe i szklanne wyrę­
by, lichtarze, skrzypce, neseserki, obrazy, ra­
my, szkice, brzytwy.

Resztki towarów łokciowych, weł­
nianych, jedwabnych, muślinowych, perkale- 
wyeh.

Bielizna stołowa. Dywan gobelino­
wy starożytny.

Pończochy 1 Skarpetki po eeaaeh fe­
brycznych.

Stadle:
Ktoby miał de wyprzedaży togę rodzaj i 

przedmioty, raczy się porozumieć z firmą.
—11711—9—0

do wyrobu kwiatów, kompletnie uzdatnione.— 
Wiadomość w sklepie na Tłomackiem Nr 9 
nowy. —13078—1—2

Potrzebny jest zaraz 

Korrepetytor, 
do języka niemieckiego i frauetizkiego, dla 
przygotowania ucznia do klasy 4. Wiadomość, 
ulica Senatorska Nr 22, między godziną 7 a 8 
wieczorem, lub z rana od 9 do 10,—stróż 
w staże. —13072—1—1

Są do umieszczenia

Nauczycielki
różnej narodowości, z wyższem wykształce­
niem, z patentami, długoletniemi świadectwa­
mi, z muzyką i bez, a także żądana jest 
Bona Francuzka, za pośrednictwem Zaleskiej. 
Niecała Nr 4. —13017-1-3

Potrzebnym jest na wieś

NAUCZYCIEL
apczyków, na warunkach przy- 
;domość, Krucza Nr 4. mieszka-

—13033—1—1

Nauczyciel
■ matematyki, który skończy 1 Uniwersytet w R.>s- 

sji, od pnyszłego roku szkolnego, pragnie 
dawać lekcje na pensjach prywatnych. Wia­
domość w sklepie Skórzewśkiego. Marszał­
kowska Nr 57. -13052-1—1

Potrzebne są

do szycia bielizny na maszynio i podręczne. 
Ulica Miodowa Nr 9 domu, drugie piętro,— 
stróż wskaże. —13045—1—1-i.—i -i- i , ,i <

Potrzebny jest

do Cukierni J Falkowskiego w Hztelu Pol­
skim Ulica Długa Nr 27. —13041—1—2

klasy IV szkół gimnazjalnych lub realnych, 
niewyżej 18 lat, życzący sobie postąpić na 
Ucznia do Apteki, niech się zgłosi: w wołyń- 
skiąj gubernji, Kijowsko-Brzeskiej drogi że­
laznej, stacja Rożyszeze, do Aptekarza Ja­
worowskiego. —13012—1—2

Ślusarz Szubert,
który niegdyś był Dozorcą maszyny młyna 
parowego pod Kutnem, zechee się we wła; 
snym interesie zgłosić do mnie jak najrychlej 
a. Skierniewic. LaSkOWSlÓ.

—13046—1—1

' Poszukujesię towarzyszki
janącej do Szczawnicy w tych dniach, dla 
osoby młodej, udającej się tamże, na wsytólny 
koszt. Adres: Niecała Nr 7. 1-sze piętro od 
frontu. —13026—1—2

Potrzebny jest

do składu wódek, z kaucją rs. 500 do 600 2 
żeby umiał książki prowadzić tylko zaraz po ~ 
trzebny. Wiadomość w Cukierni W-go Kwie- 
eińskiego na Lesznie. —13066—1—3

7iA.'1.KI 
wiejskie i miejskie., z młodym pokarmem.— 
Wiadomość, ulica Żórawia Nr 24, drugi dom 
przy aptece, u Akuszerki. -13089-1—1

Z upoważnienia Władzy Szkolnej 

Stancja dla Uczniów 
i szkół rządowych 1 prywatnych, przy ulieyr 
Widok Nr 17, mieszkania 7.—Zapewnia 
troskliwa opieka, przy cenach umiarkowanych. 

—13019—1—1

Polski Skład Nici—-ul. hr Berga Nr 11.—Pożądane Kołnierzyki z koronkami Torschon
 nadeszły, oraz Krawaty koronkowe Damskie i najświeższe ięzkie,—Koronki Torsdwn i inne. 8-0_8172

Nowo-otworzona fabryka skórzanych galan­
teryjnych wyrobów, przez fabrykanta z Wie­
dnia, potrzebuje

Chłopców do nauki, 
od Jat 12 do 16, mówiący po niemiecku mają 
Pierwszeństwo. Wiadomość u Jonasa, S-to 
Jerska Nr 30. —13048—1—3

Potrzebne są uzdolnione 

panny 
do maszyn—do pończoch 1 dziewczynki de na­
uki. na dogodnych warunkach. Wiadomość 

iabryoe pończuob, Hoża Nr 5.—12964—2—

FRANCUZ-" 
wykształcony, posiadający języki: angielski, 
Uiemieckl, oraz roMyjgk^ posankuje zajęcia 
* administracji lub też jaka korespondent 
Adregy składać prosi w Redakcji tego pisma 
P^bt. B. W. G. —12986—2-2

Dwóch Uczniów
Potrzeba jest do Cukierni, na rogu ulicy Se­
natorskiej i Podwala. —129/9—2-2

Potrzebny fest
Uczeń do Handlu, | 

dobrej kon-i uity, w wieku lat 14 do 15. i 
lad^ivać w Handlu Win. Ulica Długa, Nr 17. i 

------  3-3 —N392- 1

Osoba do towarzystwa 
(honorowa), eraz Bona Niemka, mogą zna­
leźć pomieszeienie. Wiadomość, Zatyłki Nr 5, 
u stróża—Tamie Dom z Placem, stano­
wiący część peesesji, niezbyt odległy »d środ­
ka miasta, jest poszukiwany. —12799—3—3 

^Zakład Fryzjerski
Antoniego Ziółkowskiego, 

pnenieslony zestal la ulicę Hr. Berga, obok 
Banku Handlowego, de dosnt W-go tawadz- 
kisgo pod Nr 9 «»wy. —12949—3—3

Z dniem 10 L'pea została otwartą 

PRACOWNIA 
Sukien Damsśtich i Dziecinnych.

Uliea Senatorska Nr 2. 
-12978—2 X

Do sprzedania z wolnej ręki
DOM 

drewniany, w dobrym stanie, za rs. 6,800.— 
Wiadomość u W-go Kamieńskiego. Ogrodo­
wa Nr domu 23. mieszkania 16.

'_______ -12769-3 -3
Potrzebnym jest do majątku, w któłyrn wła- 

śeileiel gam nie mieszka, OGRODNIK 
ciłowiek zaufanie, który by zarazem miał nad­
zór nud-donum i inwentarzem tam znajdują- 
cyn się. Wymaga się od kandydata kaucji 
is. 100, oraz wiarogodne świadectwa co do 
og’odniezei znajomości i uczciwości jego. In­
teresowani zgłaszać się zeehcą w godzinach 
od 4 do 6 po południu, do mieszkania D.a 
Kuczyński go, ulica Bracka Nr 14, wejście od 
Chmielnej 2 gie piętro. 3—6—12768

Potrzebny jest do inteiesu kupieckiego

CZ-Ł0WIEK
w średnim wieku, ZBający francuzki i ruski 
język. Wiadsmość w kantorze W-ge W. 

i Sehertzmann. Krakowskie-Przedmieście Nr 21, 
od 10 do 12 1 iana~ —12787—3—3

Ktoby z osób pesiadaiąeyuh fundzsxrs. 500 
do 1,000, życzyłby sobie wajńó

w spółkę
do pewnego zakłada, odpowiedzialnego w trój- 
natób powyższej sumie, raczy się zgłosić po 
bliższe objaśnienia do Kiosku przy ulicy Dłu­
giej róg Wązkiej. —12788—3—6

Uczniowie do nauki,
potrzebni są do fabryki wyrobów siodlarskieh 
i ghlantery inyeh, w wieku od lat 16. Wia­
domość w fabryce Brandstetera, Krakowskie- 
Prsedmieście, w gmachu Resursy Obywatel­
skiej. -12947-2-3

Hec plus-ultra!
Heliominiatury od 1 rsr.—Kolorowane foto- 
grafje (akwarelle) od 75 kop., w pracowni 
artysty malarza W. Sięezyłło—Nowy Świat 
Nr 27. ________________-12754-3 6

& A M M A
młoda, zdrowa, bez długu, jest u Akuszerki 
K. L przy ulicy Mokotowskiej Nr 10

-12954—2-2

Ulica Chmiolua Nr 10. 

Zakład Gimnastyki, 
zabaw i użytecznych zajęć dla dzieci, egzy­
stujący «d lat 4 eh na Fekealu, i powedu 
z tut aa w ogrodzie, ^rzeniesieaym zoetał ed 
9-go Lipca r. b. na nlieę Chmielną Nr 10, 

: gdzie jest obszerny ogród i odpowiedni lokal 
. w razie niepogody. Panienki starsze, nie wy- 
1 jeżdżająee na wakacje mogą tamże pobierać 

naukę wszelkich rebót reeziyeh, przy konwer­
sacji w ebcyeh językaek Łpisy przyjmiją 
się codziennie w mieszkaniu zakłada, od 10 
de 3-eiej pe polidiiu. Tamże jest de edsfe- 
pieaia dla przyzwoitej osoby, piękny Pokoj 
o 2-eh eknach od ulicy. ‘ 2—9—11001

Specjalny Sakład starożytnych 

wyrobów mebii, 
przeniesiony z ulicy Długiej na ulieę róg Be- 

j dnarskiej i Dobrej Nr 26 nowy, do domu cwa­
nego Kasztelańskie, przyjmuje > bstalunki na 

I całe garuitury dęb iwe rzeżBióne i garnitury 
czarne.—Tamże jest kilka tuzinów Krzeseł 
dębowych, siedzenia zamiast trzciny - dychta-, 
do wszelkich zakładów bardzo praktyczno ii 
trwałe, do sprzedania za cenę fabryczną.— 

i Tamże potrzeba jest kilku Uczniów na p.ai- 
i tykę.—pierwszeństwo mają z prowincji, 
i -12691—3— 6 P. MAJCKFigAK.

Do sprzedania: 
Gainitt.r mebli fotelik wy w pasy, zupełnie 
nowy, 2 szafy rozbierane mahoniowe, 12 krze­
seł masir mahoniowych, wyplatanych, dwie 
komody, umywalka z marmurem, tsk>ż szaf­
ka, stoliki, lustro w ztoconieh ramach i flet 
kompletnie nowy. Ulica Wspólna Nr 30, mie-• 
szkania 3. Widzieć można tylko od 10 do ł- 
z południ.}, —12967 -2 —3



*» u aw

W pracowni E. Rogozińskiej, znajdą staje 
najęcie za dobrem wynagrodzeniem

jpjLisrjsry 
podręczne, do bielizny, lub do pikowania koł­
der. Osoba znająca zupełnie bieliznę, znaj­
dzie całkowite pomieszczenie. — Elektoralna 
Nr 43l —12798—3-3

Potrzebne są

uzdolnione do szycia, do nowo-otwierająeego 
się magazynu ubiorów dziecinnych Marie et 
Alecsandrine. Nowy-Swiat Nr 55 nowy.

-12810—3—12

do staników, podręczne i do nauki potrzebne 
gą zaiaz. Oraz jest do sprzedania Suknia 
wełniana jasna, w dobrym stanie, za przy­
stępną cenę. Dłnga Nr 14. — J. Marcin­
kowska. -12752-3-3_____

Potrzebną jest

PANNA
kompletnie uzdatniona do szycia bielizny na 
maszynie. Uliea Zielna Nr domu 7 lit. A, 
w oficynie lewej na 3-m piętrze, stróż w skażę. 

—12996—2—3
Potrzebne są

podręczne i do nauki. Leszno Nr 2, trzecio 
piętro od frontu. —12927—2—3

PANNY
uzdatnieie i podręczne do krawieeczyzny dam­
skiej, potrzebne są do Magazynu S. waldeu- 
berg, ulica Długa Nr 1T. —12864—3 —8

Potrzebną jest

Starsza Panna, 
oraz Panny zdatne do staników, spódnic i 
podręezne, za dobrem wynagrodzeniem. Po­
dwala Nr 8, 1-sze piętro. —12870—2—3

PANNY 
podręczne do szycia sukien i do nauki, są 
potrzebne natychmiast. Bliższa wiadomość 
w Bazarze Stow. .Merkury “ przy ulicy Tłoma- 
•kie Nr 2 -12848-2-3 

flNF* Francuz wykształcony z niemie­
ckim językiem, żąda miejsca lub demi-place i 
lekcji w Warszawie, w Rekomendacji Emilji 
Dobieekioj, Nr 85 Krakowskie-Przedmieśeie, 
dom przechodni Roeslera.—Tamże żądaną jest 
zaraz Gimnazistka, któraby znała wykład 
niemiecki, ua pensją w poblizkości Warszawy, 
na dogodnych warunkach. —12916—2—3

Udzielam lekcje Muzyki
prywatnie w domaeh i na własnym fortepia­
nie u siebie. Uliea Złota Nr 13 domn, miesz­
kania 7, na parterze, w dziedzińcu na lewo.

-12860-2-3

Wody Człowiek, 
znający języki: niemiecki i rossyjski, oraz 
obeznany z buchhalterją, pragnie znaleźć za­
jęcie przepisywania w godzinach poobiednich. 
Wiadomość, ulica Zatyłki Nr 7, u pani Miel­
ników. - —12805—2—3

Potrzebni są do Dóbr pod Warszawą:

Rządca kawaler
i Słowu folwarczny iawaler, 

obydwaj z dobremi świadectwami. Wiado­
mość u P. Silbersztyk, ulica Wielka Nr 13.

—12807-2—3

Uczeń klasy VII,
żvczv sobie udzielać korrepetyeje lub przygo-

Były Urzędnik 
obznajmiony z biurowością i rachunkowością, 
posiadający języki: polski, „I-/j®’ 
szuka odpowiedniego zajęcia. 44 ladomosć 
w sklepie Falęckiego w gmaehu Resursy ony- 
watelskiej, Krakowskie-Przedmieśeie Nr 58.

■ —12718—3—3
Potrzebny jest

Ehlopiec-Kakładacz
do pośpiesznej maszyny, umiejący dobrze na­
kładać na punkturę. Pensja miesięczną rs. 7. 
Wiadomość w litogratji Ottona Fleck, Kra- 
kowskie-Przedmieścje Nr 39. —12819-^2—3

OSOBA MŁODA,
dobrej konduity, poszukuje miejsca do sklepu 
nieiarskiego, galanterji. rękawiczek, perfume- 
iji, lub składu materjalów piśmiennych. Adre­
sy proszę składać w Redakcji Kurjera War­
szawskiego pod literami Z. Ż. —13004—2—3

Praktykaaci i Terminatorzy, 
potrzebni są w zakładzie ślusarskim przy uli­
cy Senatorskiej Nr 460 (6), —12853—2—2

Potrz ebną jest

SKLEPOWA 
de sprzedaży wiktuałów, z małą kaucją. Uli­
ca Widok Nr 7—w sklepie. —12969—2—2

Potrzebni są

Stolarze Modelowi.
Zgłosić się ua ulicę Karolkową Nr 14«, za 
Weis kiwi rogatkami, de C. Geisler.

-12793-3—3

Potrzebni są zaraz 

Numerowi z kaucją, 
i dobremi świadectwami, do zakładu kąpieli 
Rzymskich. Wiadomość szczegółową powziąść 
można u Administratora tychże kąpieli, Kra- 
kowskie-Przedmieśeie Nr 52. —12712—3—3 

Korzystny Interes!
Za rs. 2,000 jest de sprzedania Kolonja, 
w osadzie Siennica, pow. Nowo-Mieński, za­
budowania wszystkie nowe, dom, stodoła, obo­
ra, grontu morgów 46, z zasiewami i łąkami. 
Tamże znajdują się szkoły, gdzie Studentów 
można trzymać na stancji. Wiadomość bliż­
sza w kantorze stręczeń J. Karczewskiego, 
Nowy-8wiat Nr 57.—W tymże kantorze jest 
do wypożyczenia rs. 3,000 na hypotekę.

-12742-3-3

Tanio i korzystnie na czasie.
Handel przy ulicy Nowogrodzkiej Nr 15 nowy, 
zaopatrzony we wszelkie towary kolonjalnie, 
jako też cukier, herbatę, w najlepszych ga­
tunkach, oraz naftę Amerykańską i świece 
Newskie. —12715—3—6

Pralnia Berlińska 
na Tłomackism Nr 6, 

przyjmuje wszelkie bielizny do prania, oraz 
przykrajane mankiety i kołnierze do szycia.— 
Są także potrzebne trzy Panny uzdolnione 
de szycia bielizny na maszynie.

-12702-3-3

APTEKA 
de odstąpienia na raty, na prowincji. Rwflek- 
tnjący zgłosi się do W-go Galie w składzie 
materjalów aptecznych. —12867—2—3

Są do sprzedania

FORTEPIANY
nowe, używane, na rozmaito ceny i do wyna­
jęcia, w fabryce fortepianów J. Budynowicza 
przy ulicy Długiej Nr 32/557. —12857—2—3

Jest de sprzedania

Pies Bańskiej rassy, 
pstrokaty, ciemny, z obeiętemi uszami, duży, 
młody, mający siedm miesięcy. Elektoralna 
Nr 10,—stróż wskażo. —12796—2—3

W interesie Handlowym, Przemysło­
wym lub Fabrycznem, chce być czynnym 
mężczyzna jako wspólnik z kapitałem; mo­
że także nabyć za gotówkę jaki zakład, lub 
być odpowiedzialnym zarządzającym intere­
sem. — Adresować do tejże Redakcji pod lit. 
A. I. Z wymienieniem rodzaju przedsiębiorstwa.

FABRYKA KWIATÓW 
BRONISŁAW i CHMIELEWSKIEJ, 

przy ulicy Swięto-Jerskiej pod Nr 12a.
Na obecny sezon przysposobiła znaczny za­

sób Kwiatów, Gerlana i t. p., podług naj­
świeższych modeli paryzkieh, i takowe sprze­
dają po bardzo nizkich cenach, oraz przyjmuje 
wszelkie obstalunki w zakres fabryki wchodzące, 
również prania i fryzowanie Piór. - 11888-

no wo-zbudowana,w części z domem fron­
towym, murowany m o piętrze i innemi 
zabudowaniami —do sprzedania. Ulica 
Piękna Nr 25. 3—3—11871—

Do sprzedania

Majątek Ziemski, 
przy samej’ szosie, od Warszawy mil 8, od 
stacji kolei wiorst 3, włók 27, w tern lasu 
włók 4, łąk włók 3. Wiadomość, uliea Wi­
dok Nr 3, mieszkania 8, od godziny 3 do 6 
popołudniu. 12556—3—3—

Possesja przy ulicy Złotej Nr 1509/37, 
mająca frontu łokci 56, a całej powierzchni 
łokci kw. 6200 jest do sprzedania z wolnej 
ręki po rs. 2 za łokieć z zabudowaniami — 
połowa szacunku może pozostać nrzy gruncie— 
pośrednictwo wyłącza się. Wiadomość na 
miejscu. 2—3—12763

M AM KI 
wiejskie i miejskie, z ebfltym pokarmem, są 
u Akuszerki, ulica Wilcza Nr 18 nowy.

-12658-3—3

Potrzeba kilku

Kajslrów Otoia Damskie®, 
którzy odstawiać mogą spody ze swego towa­
ru, za dobrem wynagrodzeniem. Wiadomość, 
Li szno Nr 4,—w kawiarni. —12681—3—3

Fabryka Roberta Bothe.
Warszawa, Nowy-Świat Nr 38, 

fi ■ 1 ■

przenośne, z wentylacją, dla prywatnego użyt­
ku i Restauracji.—Znaczny wybór.—Cenniki 
z rysunkami. —9626—21—36

wysoko bijąca. Wiadomość, uliea Orla Nr 2, 
mieszkania 1—w bramie. —12558—2—3

Petrzebna jest

Pl EK ARMIA
Wojciecha Ostrowskiego

ulica Czerniakowska Mr 12.
Znany już w Warszawie ze swego pieczy­

wa Wojciech Ostrewski, poprzedni* wła­
ściciel młyna parowego i piekarni aa Zjeź­
dzić nowym, p» spaleniu się tyehie przed pa­
rą laty, obecnie urządził Zakład swój przy 
ulicy Czerniakowskiej w blizkeśei rogatek 
w possesji własnzj, Nr 12 zowy, gdzie eprócz 
Chleba pytlowego zwyczajnego, tudzież wiej­
skiego i razowego, eprzedaje świeżo wypie­
kane dwa razy dzieuie rogale, kajzerki i 
inne rozmaite bułeszki, z ezem się poleea o- 
sebom potrzebującym pieczywa.

5-6 — 12014 —

Maszyna szeweka 
do sprzedania. Nowy-Świat Nr 15, w oficy­
nie na 2-m piętrze, mieszkania Nr 5. 
______________________—12500—3—3

W dniu 6-m Czerwca t. j. w Sobotę, przy­
niesiono

Dwa Krzesła czarne, 
każde innego fasonu, kryte atłasem niebies- 
kiem, z pokrowcami z szarego płótna, obszj te 
taśmą białą do, sprzedania, a które jak się 
okazało, skradzione zostały. Takowe przeto 
są do odebrania za zwrotem kosztów 1 udo­
wodnieniem własności w zakładzie tapieerskim 
Karola Sehwembergera, Nowy Świat Nr 46. 

3—3—12758

Lustra rozmaite.

Konsole pod lustra złocone.Domu do luster i do obrazów rozmaitego namy fa8onu.

Gzymsy złocone do firanek po rs. 1,50.

Ramy na łokcie od 25 kop.
Przyjmuje się

wszelkie obstalunki,
stare Ramy do pozłocenia, Obrazy do oprawy, 
a ceny bardzo tanie,—sprzedają się w skła­

dzie i fabryce ram i luster

J. BAUMGARTEN,
ulica Orla Nr 7.

-12805-2-6

SPECJALNA FABRYKA
Kass żelaznych 
ogniotrwałych 
Roberta Bothe, 
Nowy-Świat Nr 38. 

Wielki wybór. Cenniki Ulu-
Btrowane z rozmiarami i wagą.—9625—17 36

Ola małyeli Dzieci.
Osoba zajęta wychowaniem własnych, ma- 

jąoa mieszkanie z ogródkiem, życzyłaby sobie, 
przyjmować de wspólnej zabawy dzieci od 4 
do 7-miu lat, gdzie eprócz opieki macierzyń­
skiej, wdrażać się będą dziatki do eiągłego 
systematycznego zajęcia, eraz zabawkami po­
dług metody Frebla, wpływać na rozwijanie 
umysłów dziecięcych i wyrabianie sił fizy­
cznych, konwersacja w języku francuzkim. — 
Za cenę bardzo przystępną. — Bliższa wiado­
mość przy uliey Wareckiej Nr 13 domu, 
w bramie na lewo. 3—3—12153

MAJĄTEK
o 18 wiorst odległy od kolei (szosy) 70 włók ma­
jący, w glebie wyłącznie na folwarku, przen- 
nej, z lasem budowlanym, z zabudowaniami 
dostateeznemi, ogrodem obszernym owocowym, 
z czterema sadzawkami zarybionemi, porządnym 
domem mieszkalnym, w odległości §*/a godzi 
ny od Warszawy, dla interesów familijnych 
jest do sprzedania lub zamiany na dom; wię­
ksza część szacunku może zostać ca gruncie 
na lat kilka. O bliższych szczegółach dowie­
dzieć się można u W. Holm, mecenasa. Ulica 
Długa dom Kelichena. 2—3—12757

Magazyn Kaukazki
Z. SAGROJEWA 
ulica Królewska Nr domu 1-szyJ 

dawmlaj Bayera
Mam hcior zawiadcmić 8zan»wną Publicz­

ność, źa tylko ec otrzymałem wiolki wybór 
Materji Perskich jedwabnych, a mianowicie: 
Kanass, czarny Fai, atłas i Kaukaskie sre- 
brse wyroby, atłasowo kołdry, gotowe szla­
froki. Sprzedaj* po naj tańszy eh eeiaeh, jak 
równio* na wyżej wskazał e przedmioty, przyj - 
keje obstalunki. 3—6 — 12232 —

Do wydzierżawienia 

GORZELNIA 
z Lekomobilą i Młynem parowem, na jeden 
lub dwa zaciery dziennie, po 30 korey, w miej­
sca ebfltem w kartofle, wiadomość w War­
szawie u właściciela demu Nr 13, ulica Prze­
jazd lub na gruncie, we wsi Łęgonice, pod 
Newom-Miastom nad Pilicą, Powiat Rawski.

-12352-3-3
OCXXXXXXXXXXA XXXXXXX g 

x Wapno sucha i lasowane X 
X oraz Cement krajowy zagraniczny X 
X poleca X
X Skład węgla 1 Wapna X

R R. KLECZEŃSKI «
X JorozoliamkaJNr 41.

x 6-8 - 10121 - X
Qxxxxxxxxxxxxxxxxxxxy

Od lat 20-1* istniejąca

Tekturnia w Mokotowie,
w majętności W-go Franciszka Szustra, jest 
każdej ehwili do wydzierżawienia za summę 
rs. 150 rocznie, luh do sprzedania ryczałtowo 
z Maneżem i Walcownią żelazną na rs. 400.

—12821- 2—3

z ogródkiem de sprzedania na 12*/,, w sza­
cunku rs. 8,000, przy alley Kościelnej Nr 6. 
Wiadomość w miejsca. 3 —3—12253

POWIDŁA 
prawdziwa Wfglarakie 

KONFITUROWE, 
poleca 

Handel Braci Wróbel.

Do Marienbad
życzyłaby towarzyszyć Osoba młoda, da­
mie jadącej na knraeję. Wiadomość przy uli* 
eT Aleksandrja Nr 16, mieszkania 9.

—12731—2—2

Do sprzedania

APTEKA
na prowincji, przy stacji drogi żelaznej, mają­
ca obrotu rs. 2,706, cena rs. 6.060., Bliżsi 
wiadomość ■ B. Bukaty i Spółki, — Ś-to-J®” 
oka Mr 12._________ -12226-4-4

Garnitur Mebli 
mahoniowych, składający się ze stołu, kana­
py, 2-eh foteli, 6-eiu krzeseł, 2-ch napoi00" 
nek rypsem krytych, eraz portier* i 3 1*®^ 
brekiny w dobrym zupełnie stanic, za p17,U 
stępną cen^ są do sprzedania. — Wiado®0*10’ 
Koszary Mirowskie n podoficera Jassa 

2-3—12785

^



tel III

B

Trzy Maszyny

Z szacunkiem

KAROL DIDIER,
Fabryka przy ulicy Mb wo wiejskiej Mr 8 i rogu 

Marszałkowskiej. 3—3 — 10621 —

Rs. 9,000,
da wypożyczenia na hTpatekę, bez pośredni­
ctwa osób trzeeieh. Adresy składa* można 
w Redakcji Knrjera Warszawskiego pod lite­
rami A. P. 28 -12687-3- 3

Niniejszem mam honor podać do wiadomości, iż moje

Maszyny do Rękawiczek
nowego systemu, powierzyłem wyłącznie panu Julianowi Berg na Cesarstwo i Kró­
lestwo. Z powodu pojawiających się lizznyeh naśladować moich maszyn wadliwej kon­
strukcji, nrzy kupnie żądać należy do każdej maszyny Certyfikatu fabrycznego.

Berlin, 15 Czerwca 1878 r. B. RUDOLPH.

Powołując się na powyższe ogłoszenie Berlińskiej fabryki Maszyn do ręka­
wiczek p. Rudolph, mam honor zawiadomić, iż rzeczone maszyny znajdują się u 
mnie na składzie, wszelkie żądania na miejscu i z prowincji, paiktnalnie załatwiane bę-

JULJAN BERG, Miodowa Nr 10.

WÓZEK
na żelaznych resorachj mogąey pomu ie;« wy­
godnie czworo dzieei, jest do sprzedania przy 
uhey Marszałkowskiej Nr 26, w Tunelu War­
szawskim. 3—3 —12725—

^adnP°WOdu wy'azdu jest do odstąpienia zaraz

Bndel Towarów Koloujelnjch
1 ».i(,«kamm. Ulica Nowolipie Nr 28, 

stać można od g.iziny 1 do 4.
-12743-3-3

OBIĆ PAPIEROWYCH
otworzyłem na nąieiięcy kilka sklep przy ulicy Senatorskiej i 
Placu teatralnego, obok Składu sukna W-go Nowakowskiego 
w domu W-go Bocka Nr 8, i sprzedaję obicia po cenach jak 
najtańszych: Obicia różno-kolorowe, obicia salonowe glanso- 
wane, obicia złocone niepsujące się, nareszcie obicia imitu­
jące drzewo, na trwałym papierze wyrabiam tak jakiem wy­
rabiał dawniej w Fabryce PP. A. Vetter et Comp., będąc 25 
lat Dyrektorem.

Rsr. 12,000,
są do wypożyczenia na dom w Warszawie, 
do pełowy szacunku. Wiadomsść, ulica Zło­
ta Nr 13, mieszkania 1.—Tamże do sprzeda- 

,, nia Majątek Ziemki włók 19, blizko War- 1 
szawy i kolei żelaznej, pod dogodnymi warun- I 
kami, bez pośrednictwa. —12816—2—2

Rolety do okien patyczkowe, bardzo praktyczne, 
po cenach dotąd niepraktykowanie nizkich, oraz Rolety: kolo­
rowe, z płótna rewańtuchowego i dry lich owe, pole­
ca Skład Fabryczny Obić Papierowych pod firmą:

J. FRAHASZEK
15. Krakowskie-Przedmieście 15.

16—01 — 8960 —

narzędzi muram
I INNYCH STALOWYCH OSTRYCH

istniejąca od lat 18-stu pod firmą

ALFONSA MANN "
W MOTELU PABYZKIM

z dniem 1 Lipca przeniesioną została na TIo- 
machie do domu własnego pod Nr 3 nowy, 

obok synagogi. 2_4 _ 13008 _

do linjowaaia, systemu stołowsgo, są d» 
sprzedani* przy nliey Białej róg Ogrodewsj 

11,—stróż wskaże. —12672—3—*

Wprost Zamku, w ulicy Ślepej Nr 299, na 
1-m piętrze,

są do nabycia:
Kanapa, 2 fotele, 6 krzeseł, 5 stolików, 2sza­
ły, 3 lustra, zegar i różne stare sprzęty do­
bowe. —12953—2—3

Wiczek p. Rudolph, mam honor zawiadomić, iż rzeczone maszyny znajdują się
>-•-...j - __ —.. . . ułatwiane b<

dą. Cena Re. 85.

2-6 — 12928 —

OBIĆ PAPIEROWYCH

SEWERYNA MAZUR i S-ki

Medal I-szej klastsy i dyplom honorowy b» Wywtawie 
w FŁIadelfji 1816 roku___

Taniością, Gustem i Trwałością
W SKŁADZIE

|i|| Największy wybór pil

używana w ehorobach skórnych—również jak# najlepsza Pomada d» włosów; 
Vaseline nie ulega jełezeniu i to stanswi iej wyższość w porównaniu z tłuszczem. 

Gazeta Lekarska z dnia 7/7 1877 roki Prot Dr Oirsztowt.
Główny Skład w Waroawle u JnIJana Berg. 

Miodowa IO, pray Składzie Maszyn.
BMT* Dostać można w Składach Aptecznych i Perfumarji n PP. Mreaowski, Miedowa; 

Spiesa, Sanatorska, Sierzputowski, Krakewskie-Przedmieśeie; Zakrzewski, Podwal, Szymań­
ski et Krooski, Nowy-Swiat, Koch, Nowo-Senatorska.

Ostrzeżenie! Wykryte za granicą liczne fałszowania i podrabiania Vweliny.
9—0 — 9T46 —

W powołaniu się na ogłoszenia 
WUCf w pismach perjodyeznych, o sprze­
daży przez licytację w drodze działów w dnia 
20 Lipca r. b.,

Dóbr Ziemskich Zbijewko, 
zawiadamiam życzących konkurować w ku­
pnie, że dobra te zawierają około 26 włók, 
przeważnie w glebie pszennej, w tem lasu 
średniego, urządzonego podług' planu gospo­
darczego włók 7 i pół,—odległe od fabryki 
cukru Ostrowy 10 wiorst,—pożyczką Towa­
rzystwa Kredytowego Ziemskiego nieobeiążo- 
ne, jak niemniej znajduje się znaczna ilość 
torfu. Stanisław ŻywelskL

-12709-3—3

Possesja Nr 38 
przy ulicy Dzielnej, z sgródkiem owooswym, 
do sprzedani* na b*rdss dogodnych warun­
kach. Wiadomeść, alia* Bagno Nr 2,—stróż 
wskaże. _________—12788-2-3

Jest de sprzedania 

0 PIANINO 
małe używane, franeuzkie. Leszz* Nr 11, u 
tortepianisty J. Hildt—Tamże prsyjmaje się 
wszelkie reperaeje fortepianów i pianin, oraz 
strojenia. —12810 - 2—2

5-6

UŻYWANYCH I NOWYCH,

przy Diky tazałtaliy i Zielonka Płaci Nr 60, aa I-d piotrze.
Kupuje i sprzedają Meble mało używane, podejmuje się 

meblowania i urządzania mieszkań.
Przygotował nadto znaczny zapas nowych, krajowy eh 

i zagranicznychmebli, a posiadając własne warsztaty pr^y j 
muje obstalunki na nowe meblowe i dekoracyjne roboty.

Wszystko po cenach przystępnych. ZAŁĘSKI i S-ka
13—0 — 5327 —

Pomady, Mydła toaletowe i lekarskie, Kosmetyki
Earby do włosów, Wody i Octy toaletowe i lekarskie, 
Kremy i Pasty, Perfumy różnyen zapachów francuskie i 
angielskie, Środki do konserwowania zębów, Kadzidła, 
Sachets, Oacholn, Atramenty, Far by i t. p. ryseby 

SI. Petersburskiej taiew Laboratory 
nieustępująee w dabroci i świeżaści wszystkim takimże wyrobom zagranieznym, * o wiele, 
tańsze, niektóra przygotowane z poleaenia St. Petersburskiej Rady Lekarskiej, sprzedają się;

F. FIJAŁKOWSKIEGO W WARSZAW Ę
ulica Nowa-SenaterSka Mr 6.

— 16970 —

NAJWIĘKSZY W KRAJU 
SKŁAD ZEGARÓW I ZEGARKÓW 

k J. AUGUSTYNOWICZA 
przy rej* Krakowskiej*-Przedmieścia i nliay Królewskiej Nr 412*, nawy 9 dam 

dawniej Bayera.

isizVie
4-6 — 11179 —



Rs. 15.000, 1
Jost do wcpożyezio \ '.-u :. na pu^rwszy it u- * 
mer hyp</-ki po Towarzystwie, domu mnro- . 
Wanege w War<2 ■.«, w pi‘TWSzoj p-.Jowie 
Szacunku, bez pośrednictwa neób trzecich.

Wiadomość w Alei Jerozolimskiej Ni 7, 
mieszkania Nr 2, miedzy 4-tą a 6-sta po po­
łudniu.________ 3-3 - 12440 -___

Do Siladii Serów A. Tursz
w Gościnnym dworze, Nr Składu 114, przy­
był znaczny transport Serów: Bieliński (jak 
Szwajcarski) i sprzedają się po kop. 20 za 
funt. Sery: Holenderski, Śmietankowy, Owezy 
prawdziwy i t. p., zawsze mężna dostać po 
cenach bardzo miarkowanych,—dla handlu­
jących odstępuje się rabat. —12511—4—6

bardzo piękny, do sprzedania. Hoża Nr 14, 
mieszkania 4, od 9—12 i 2—o.u gospodarza.

Jest de sprzedania

Siodło damskie, 
wymagające niewiolkiej roperaoji, wraz z u- 
zdeczką i munsztukiem, za przystępną cenę. 
Wiadomość codziennie, ulica Marszałkowska 
Nr 69—stróż wskaio. -12663—3-3

Na obecną poro 18W 
Wino Francuzkie

biała i czerwone, a szczególniej gatunek i 
WblA w smaku bardzo łagodne, tak nazwazo ‘ 

Viu de Santó, | 
aalecane dla osób słabych i potrzebujących > 

wzmocnieni^ sił, poleea 

Handel Win i Delikatesów i 
A. GLAESER |

O ’ca Dtaga Nr 17.
—11393—3—3

BRACI WRÓBEL,
poloe® Handel y

obok hoWoła S-go Krzyś*. —19AI®

mahoniowe, Słabowane, kanapa, stół, dwa fo­
tele i sześć krzeseł, kryte Utrechtom ponso- 
w«m.—Tamie są do sprzedania cztery duże 
Oleandry, Szafa jesionowa, Serwantka i 
kilkanaście par Okien trzy 1 cztero szybowych, 
na umiarkowaną eona. Wiadomość przy ulicy 
Dzielnej pod Nrem 10, u właściciela domu, 
od godziny 3 do 7 po południu.

—12562—3-3
Do wszystkich Sklepów 

stowarzyszenia Merkury, 
codziennie uadaho&i z okolicznych dworów 

Masło bez soli, 
s gub. Z&chodjt&g 

Masło solona 
 8511—36 -O

RBDWA POŃCZOCH
asystująca c-d roku 1830.

■fa»^z5j»g j fsjsjsuiaa [oalojo9 
imis mow iivTJs 

 -12231- 6-6
Przewodnik^ woj aster, posiadający ję­

zyki Europejekie, który zamiffzkiwnł pare lat 
w Paryżu, żyezy sobie towarzyssyó jakiej fa- 
milji na wystawę do Paryża lub wód mine­
ralnych Proszę się zgłosić do kiosku, 
wprost kościoła św. Anny na Krakowskiem- 
Przedmieścio. — Tamże peszukuje pracy Fo­
tograf uzdolniony, zagraniczny. 
________________ 2-2-12800

Potrzebny Budynek, 
zaraz lub od kwartału, może byś nawet fa­
bryczny, z obszernym podwórzem, stajniami, 
wozownią i lokalem mieszkalnym, a nawet 
eały dom może być wzięty w dzierżawę, z wa­
runkiem na lat kilka; w stronach ulic: Pię­
knej, Wspólnej, Wilczej, Hożej, Żórawiej,No­
wogrodzkiej, Marszałkowskiej, Zielnej i t, p. 
Adresy uprasza się składać w Redakcji Ku- 
rjera Warszawskiego pod lit. J. K. G.

-12888-3—10

Poszukuje się:
Kocioł do maszyny parowej 12 konnej, a ta­
kże Lokomobilla lub Maszyna parowa, 
o sile 6 do 8 koni. Ad. osy z bliżezemi szcze­
gółami i cenę, uprasza się służyć w Redakcji 
Kurjera Warez. pod lit. B. O. S3J. 
_____________________ -12776-3—3

Na ulieę Rymarską Nr 13, obok W. Lesse- 
ra, nadszedł źnaezny transport

prawdziwych owczych i takowe sprzedają się 
po eonie umiarkowanej.—Tamże dostać można 
Śledzi Pocztowych tego rocznych.

—12820—3—3
Jest do sprzedania

Garnitur Mebli
orzechowych, ze stołem, urzędowej roboty.— 
Nowy-Świat Nr 12 nowy, u tapicera.

-12839—3-3
Do sprzedania 

młoda Klacz, 
rosła. Wiadomość w Mle­

czarni w Hotelu Kowieńskim, obok dawnej 
Poczty, przy ulicy Krakowskie-Przedmieicis.

-12820-2-3
Kilkanaście

Bryczek
peiedynek i parokonnych.—Bryczka tażywana 
z Budą, 2 Kocze 4 osobo we, Amerykan dwu­
kołowy i 4-ro kołowy i dwa Wolanty. Ogro­
dowa Nr 3, drugi dom od Solnej, u lakiernika.

—12795— 2 —6 
 

Jrst do wynajęcia

Cefale żalazne:
Łóżka, Umywalnie, Koleb­
ki. Welocipedy, Wyżyma­
czki Amerykańskie, Ubija­
ła do szodouu i czekolady, 
■nrzedaja. się w Składzie machin rob 

niczych i nasion

A. MUSZYŃSKIEGO,
na Kiakowpkicm-Przedmieśein Nr 40, naprze­

ciw Hotelu Boropeiskiego. 
5953—20—O

jjtoby mi;ił io sjirjjclw'a używaną Maszynę

da rznięcia siscaó,

przy familji z osobnom wejściem, świeżo od­
nowiony, na 1-m piętrze, z oknem na ogródek, 
za rs. 8 miesięcznie. Ulica Marszałkowska 
Nr 6,—stróż wskale. —12924—2—2

' W i—'ian—M,n«*i wywnępi-T"'• •• ——

JP O ZE O J~ 
z alkową, z usługą i z meblami, jest do wy­
najęcia każdego czasu, na 2 m piętrze odfron 
tu, wejście po prawej stronie, w oficynie — 
Stróż wskaże. Ulica Ś-to Krzyzka Nr 19.

 — 12920—2—2

JPOśEĆbT
duży, odświeżony, z widokiem na ogród Uni- 
w< rsyteeki, do najęcia zaraz Ulica Oboźua 
Nr 6, mieszkania 5. —12724—3 —3 

O1Ł.A * yy |___ ----- — - ----- ----- ----- ------ ------ , „ 

w'brnlcarni Akm” WartzawtUn^o,—Plac Teatralny Ar 473c (nówy 5>

lekka, na jednego lub dwa konie, lub ręczną, 
teehee głosić się na ulieę zMsk* gr 53, do 
Woiwecha Dyderskiego. —12760—2—2

na dola z przadpafcojsni, łrtiehtną, osobnym 
webodeid tne.biawri,- fortepioneni, pościelą i ob- 

'"Mugą, są ue odnajęcia. Krakowakie-Przed- 
mieśeie Nr 7, dom Hr. Krasińskiego, Nr mie- 
szk.»nia 28, za.8'aó można od 10 do 4 godziny.

-12664—5—6

Akuszerki*W|
Ś .& £ < A i W

pod Nrem 156 (nowy 4), przy ulicy Nowo- 
tnjejBkiej v. Gołębiej, w domu własnym, są 
Pokoiki z ogobneni wejściem, w każdej ehwilf 
do wynajęcia dla osób potrzebujących odbyć 
słabość; z pościelą, żyeiem,—uetugą i wszel- 
kiemi wygodami, gdzie chora znajdzie tro­
skliwą opiekę. —12755—2—6

U Akuszerki M. F.
Nr 11, w Alejach Jerozolimskich, są Pokoje 
umeblowane dla osób odbywających słabość 
lub przybyłych na kuracje. —12597—2—3

są Pokoje z ssobnemi wejściami, dla osób 
spodziewających się słabości, z usługą i wszel- 
kiemi wygodami, za umiarkowaną «euę. Róg 
Zielonego Plata i Marszałkowskiej Nr 60.

-11861-6-6

4 POKOJE, 
przedpokój, kuchnia 1 passaż, są do 
najęcia zaraz, w oficynach domów Nr. 1 i 3 
aa Chmielnej, tuż przy Nowym-8 wiecie, pe 
cenach: 350 rsr. na 1-m piętrze, 330 rsr. na 
2-m i 280 rsr. na 3-m piętrze.—Takiż Lokal 
jest i od S-go Michała. —12541—4—6

W damn pod Nrem 2, ulic* Krucza, są do 
wynajęcia w każdym czasie

DWA POKOJE
z przedpokojem i kuchnią, za rs. 190 rocznie. 
Tamże jest Fortepian do sprzedania za rs. 100. 
_____________________ —12660—3—3

De wynajęcia w każdym czasie do Ś-go 
Michała

L o ZEC -A_ L 
frontowy na 1-m piętrze, składający się z 3-ch 
pokoi i kuchni, za cenę rs. 60. Wiadosiość 
na miejscu, ulie* Marszałkowska Nr 61, mie­
szkania 4. —12699— 3—3

W domu pod Nrem 4 przy ulicy Solnej, do i 
najęcia każdego czasu

dwie duże Sale, 
jedna z galer)ami, urządzeniem gazewem i 
•bszerie Suteryny, dogodne na zakład Re­
stauracyjny i Bawarję, lub zakład przemysło­
wy. Wiadomość u stróż*. —12628- 3 —3 

Nowogrodzka Ńr 35 nowy. 
De wynajęcia zaraz 6 Pokoi, na 2-m pię­
trze od frontu, z przedpokojem, passażem, gar- 
deróbką, Spiżarką, kuchnią obszerną ze zle­
wem, dwoma piwnicami i górą wspólną. Wia­
domość w zakładzie ogrodniczym Br. Hoser.

-12638-3—3

De wynajęcia:

Letnie Mieszkania
■W Warszawie, w bardzo pięknym, dużym ogro­

dzie, w alei Marszałkowskiej Nr 5.
1) Lokal, dwa pokoje i tarasem de 

ogrodu, kuchnia wspólna;
2) Lokal, na parterze, trzy pokoje 

z kuchnią wspólną;
3) Lokal na 1-em piętrze, dwa pokoje;
4) Lokal na 1-m piętrze, trzy pokoje 

i kuchenka;
5) Pojedynczy Pokój; przy tern: Staj- 
ide, wozownie, osobne Pokoje dla służ­
by, Pralnia ogólna, sehowauka i wszelkie 
dogodności. — Wiadomość u właściciela domu 
na miejscu lub przy Kraku wskiem-Przedmieścin 
Nr 9, w składzie zegarków. 3—3—12651

Dwa Sklepy 
do wynajęcia zaraz, jeden przy ulicy Niecałej, 
drugi przy Piwnej, wraz z urządzeniem na 
pieczywo, na korzystnych warunkach. Mogą 
być wypuszczone na jeden kwartał, na wy­
przedaż towarów. Bliższa wiadomość: Krzy­
we-Koło Nr 14z w kantorze piekarni Poznań­
skiej. —12575—4—6

Od 1-go Lipca 1878 i «d 1-go Paździertika 
1878 r. przy ulicy Złotej Nr 43, w iwtażaro 
powietrzu, z widokiom na ogród, są do wy­
najęcia

dwa Lokale odnowione, 
o 3 ch pokojach, z balkonem i.2-eh pokojach, 
z przedpokojami, kuchniami i piwnicami do 
■iiA należąaeni. Wiadomość,_na miejscu.

Dwa Pokoje I 

z osobnem wejściem, umeblowaniem, ramowa- ' 
rem i usługą, są do wynajęcia w każdym cza- • 
sih. Nówy-Swiat Nr 19. w poprzecznej oiicy- j 
nie, na 1-m piętrze, drzwi na lewo.

 -129.13-2-3

Jeden lub Dwa Pokoje 
z meblami, usługą i samowarem, na dole, z o- 
Bębnem wejściom; może być z obiadem i for­
tepianem, do wynajęcia w każdym czasie- 
Ulica Aleksandria Nr li, w podwórzu gdzio 
ogródek. -12/07-3-4

1 MIESZKANIE
układające się z 4-ch Pokoi 
z Przedpokojem, Knchnią, 
Piwnicą, bardzo dogodne, 
snche i cieple, widok na 
ogród, z wodociągiem i zle­
wem, do wynajęcia w do 
mn przy ulicy Marszałków 
sklej Nr O lit. d. Wiadomość 
u Właściciela. —10047—3—;-J

Jest do wynajęcia zaraz 

3? O Ó J' 
jeden lub dwa, z asobnetn wejściem. ła ’c:? 
umeblowany,, z usługą. Ulica Chmielza Nr 1, 
od Nowego-Światu, mieszkania Nr 26.

-12690-3-3

ładnie umeblowane, do odnajęsi* po dwn ra­
zem lub oddzielnie, z usługą i gamowarem.'— 
Chmielna Nr 1 domu, miaszkania 3, w brx o 
na prawo, pierwsze piętro. —12847—2

Do wynajęcia od 1-go Lipca na rogu ulic 
Marszałkowskiej i Jasnej Nr 56:

SKLEP
narożny z dwoma pokojami;

S ET UL jB Z3
obszerny i elegancki, z pokojem, z garem i 
lampami gazowemi, obszernemi piwnica i. 
Cały lokal może być oddany na REST AUR A- 
CJ1J. Wiadomość na miejscu u rząfcy lub 
stróża. 9—12—11834

Sklep Wiktuałów, 
jest do odstąpien:a w każdym czasie Ulica 
Nowalipki Nr 16, nie dochodząc Karmelickiej. 

—12676—3—3
Z powodu wyjazdu na wieś, jei.t 

Sklep z Wiktuałami 
do nabycia każdego ezasu, za bardzo przystę­
pną cenę. Nile* Paiaka Nr 62.

-13011—2—3tfu.' ,‘ EJ EUe^
— W dniu 8 b. m. zgubioną została Ko­

perta skórzana, w której znajdowały się: 
weksel in btaueo wystawiony przez p. Helenę 
Romanowską, podpis której legalizowany zo­
stał przez sędziego gminnego 3 okręgu powia­
tu soohaezewskiego; siedm sztuk kwitów na 
opłatę komornego z daty 1-go lipea r. b. za 
NN: 189, 191, 192, 195, 196 i 197. Gotowi­
zną papierkami kilkanaście rubli i inne dro­
bne notatki. Upraszam łaskawego znalazcę 
o odesłanie powyższych przedmiotów pod adre­
sem moim Solna Nr 5, za stosownem wyna­
grodzeniem, lub zatrzymaniem gotowizny na 
własność. Przytem ostrzegam, że ze, zgubio­
nego wekslu tudzież kwitów użytkować njk® 
nic może, gdyż co do tego stosowne zastrzeże­
nia gdzie należy uezynioneni zostało, a nafito 
przeciwko nieprawemu positWaczowi w drodze 
karnej wystąpiono będzie.—Filip BortnoW- 
ski. Dnia 9 Lipea 1878 r. —12812—l—

Rewers na rs. 18, 
wystawiony na korzyść Chaim* Oytion, zgu­
biony został. Ostrzega się przeto, iż z rewer­
su tego nikt korzystać nie może. Znalazca z» 
wynagrodzeniem rs. 3, zeehee odnieść do Cha- 
ima Cytron, ulic* Gęsia Nr 2. do Hotelu Pe- 
torsburskiego,  —12806— 3—3

Nagrody rs. 3.
Zgzhion* zlata Całka de nakrąaaui* ze­

garka rementoir, Pr’ed tygedniem — kto ed- 
eiesie pod Nr 6 Hekteralia do stróża demu. 
otrzywa powyższą nagrodę. 2—2—12?4j

Zginął Weksel, 
wystawiony przaz Lud. Kostecką, a poręczony 
prze.. F Grabowskiego, na summę rs. rJO.-y" 
Ostrzega się ktoby takowy znalazł, żoby zwró­
cił pod Nr 714, Ogrodowa, do Izydora Stilcf- 
gold, za wynagrodzeniem- —12753—3—3

B<> sprz< dania

W: SZCZENIAKI
pniwaziwep rassy Neuflandzkiej, zupełni® 
czarne, z białym znakiem nu piersiach.—Ojca 
i matkę moż.ia widzioć na miejscu. Bliższ* 
wiadomość w handlu perfumeiji i włosów P- 
Kleszczy ńskiego, ulica Podwal, pałac Dyzman- 
skieh.  —12611—3—3

il03tM?r?.p. UeusypaŁ


